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ot oto rz ciw: dy 
gospodarczej wielkich mocarstwlT"" ' 

w slosunku do pańslw małych 
PARYŻ PAP. - Ostatrrie posbdze-nie \sił vrzcmówienie. w któ-tym oświ,Hkzył, I stk1mi państwami, lc·cz na dornina.:.ii 

konferencji trzech ministrów .;praw z.a- że nie może sii: zg-o·dz.ić na oro11ozycje "'"ielki'Cl1 mocarsiow nad małymi ki·ajami. 
granicz•ny.c!J trwało 1 .godzinę i 30 rni.;mt.. I bry t~js·ko - fran.:11skie z>e wz.glr;du na to., Za1komunilkowano ofi:cj.a'1nie, że •ni·ni­
Na. posiedzeniu tym - jak po•daje a·gen- że nie opier·aija się one na Z·'1.'Sadz·ie ster Mołotow i Mi·ni•. ter R>evin ·vracaja 
cia Reutera, - mi'ni:ster fvlofo•tow wyi;:ło- wspólr>racy g-os·poidarcze•i międz~T \\'Szy- w czwartek do wvc·!I stoik. 

Ur czyste przyjęcie w Pradze 
delegacji R. P. ~ Jutro podpisanie traktatów 

PRAGA (Obsł wł.) W dnia wczoraj­
szym delegacja Rządu Polskiego z pre­
mierem Cyrankiewiczem na czele przy· 
była do Pragi czeskiej. 

Na peronie dworca P.raskiego, bogato 
udekorowanego zielenią• i flagami polski 
mi powitał delegację premier Gottwald, 
min. Massaryk w towarzystwie minis­
trów rządu i generalicji. 

PRAQA PAP. - Dnia 4 lipca lJ.r. z:o­
sta nic pod1pi·san~ zc31Pół nowrch po)sko­
cze'Cl10słowa•c'kich umów i układów ~o­
!lPodn!iCZ1'Ch, shvarza;jący zrnpełnie nowe 
po·dSttawy <lila prizyiszłyc11 s·tosnnków go­
spodll'riczyich oibu krajów. 

wsipółpracy inaruk()l\VO techtricznej i ko- NieJzmiernie waiżnym uzupełnieniem 
misji plano.wania. układu o obrocie towarowym .icst para· 

Ostattii dział kO!nwencji stwar.ta spe- l.!rai da..ii111cy nmżn•ość dQikonywania w 
1;jalną Jlroceduirę r-01zjemczo - arbit.ra.lo- Czeichosł'()wac.łi prz·eiz stroinę Polską ka- . 
wią dla wsz.rstkich spo1rów, które nmgły piialnycb dla p0łsikieg•o ży.cia g()Sp·o.rłall"­
by w:vnlkuąć na tle ruowQrzawartych ukła czego zamówień inwestycyjnych ua lą-
dów. czną s.umi: 7 i pół miliairda koron czes- ABD-EL-KRIM - przywódca marol,ańskiego 

W J>ierwszym roku um«wuym i1rzewi- kich ( 150 mdt doił arów), których dwie ruchu niepodl.egłościowego - zamierza udać 
duje sj~ w ziakres.ie bież.'ace{i wymiaily tT.zecie mog\ll, być dosfarozooe w ciagu się do Stanów Zjednoczonych by wziąć 
około :n mil. dolarów dla każdej strou,y. najbliżs.zych trrech lat. udział w sesji ONZ. 
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i sp·sku we rancji 
prowadzq do generała de Gaulle'a Umowy i ukłaidy zruie:rza.i1ą do ust;a-

1oowienia mili:td.zy P~S!cą .a Czechosło1wa-. 
„jią jak najdiale~ i,dla,~ej wsa>ółPlracy, Podstawowym alk.tern na.wegio p()f-OIZ'U· PAR.YZ PAP. Wykrycie spisku anty- Gaulle'a. „Humanite" przypqminając, że twórca organizacji fas.zystowskiej „Fran 
mienfa jest komvemcja 0 ziapewniemiu republikat1skiego we Francji jest głów- ;esżcze w połowie maja w cyklu artyku- cuskiej unii wojskowej" oraz „unii obro 
polsko • c.zechosł-01wackiej wSipółpracy nym przedmiotem zainteresowania opinii łów wskazywała na istnienie tajnej or ny narodowej'', ' w swoim czasie żąda 
g-OiS·PodarozeJ. .

1 

publicznej. ganizacji, dążącej do obalenia ustroju re rozwiązania francuskiej partii komunisty 
Konwencja ta c<kNtśla główne cele za- Postępowa część prasy francuskiej, o- publikańskiego i będącej przedłużeniem !~znej. W roku 1939 projektował p0 

m.iEf.'Z(~ne& WSJ?ó~pracy, WY!Ilie:niają_c na. mawiając dotychczasową działalność are przedwojennego spisku kagulardów, w grom antysemicki w 0r1eanie. W roku 
p1erws.z:ym . m1~sou ~vzmozeme. n!1ę~zy 1 sztowanych przywódców spisku podkreś następujący sposób pisze o Loustaneau . 1940 staje się bliskim '. w~półpracowni­
dw~nia kraJami wymiany dóbr l swiad- la ich zdecydowaną postawę faszystows- Lacau, jednym z przywódców spisku· l kiem Petaina, tworzy „grupy oohronne" 
czK:;uwencja w~rticza w cłal~~zym dag;u j ką oraz dość ścisły kontakt z grupą De „Loustaneau Lacau, czynny kagulard. ' będ1ce po_?po~·ą Vichy. V! tym samym 
14 układów, które mają unl()ll"mQlwal! st.a- A.I h 8 I k o • • ro,ku przYJ1!1Ułe 2 .e!11~s~nuszy De Gau· 
łią, WS!Pół~racę mi•t:id.ZY pelkreiwnymi dzia- e r a I I e r o ws a . w a n 11 le a, a w m1es1ąc poznt~J. ~y~yła do. ge~e łam.i żyern g0Sip()daircze1go. , rała swych przedstaw1c1eh 1 nawiązuje 

Prz«t.v1tdiziiaue jest uhy~-z.en!e R.a~y I kontakt z wywiadem De Gaulle'a, kie· 
J>iolsko - Czechosłol\valCldeJ w~11ółpracy Sztokholm (PAP) - z Kopenhagi donos~ą . iż duńskim 1 kolaborantom z okresu okupacji. Sa p-0- rowanym przez Passyego. 
Gospodairc~j otraz .nastifjpuj~cych komisji policja tamtejsza wpadła na trop organizilcj i h;lle- szlak.i, iż tą dr.agą przedostał się do Szwecji M ar- w koła ch paryskich zwracają uwagę 
sipecjałnych: Qlbr-OJtu towa.roweg-Ot, itHve- rawskiej w Danii. Organizacja zajmowała się ułat- cin Barman. Stwierdzon-0 związki między n lemiec-st • • k nlik • ~ ~· • ką organizacją „Edelweiss" a organizacją duńską, na dzi\Vl1)' zbieg oko li czności, iż drug! ycy.me), omu a!CYJfi~\!' r~nian.S-OW~;t, wianiem ucieczki z Niemiec przez Danię do SzwecjJ oraz między organizacją duńską, a rów•10 cześn ie , , , , 
wspołPracy 'v przemysla, rolmctw1e, wybitniejszym działaczom NSDAP, bitlemwcom zaare&ztowanymi hitlerowcami szwedzki mi: sposrod aresztowanych przywodcow 
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U 
. c . · otrzymał nominację na generała od mini 

, W a g a. zy te l n l C J'· 1 I ~~:o ·r~~~n~·:t~~u:~:~;d~~;~~:i~a~~:;~~ 
, li francuskiego". Podkresla się tu rowmez, 

. ~- że spiskowcy w swej pracy propagando 
~ak już don~·W~my dniia 1 Jip<:a, Dnia 8 iipca odbędzie się komisyj'nc ; 8) 3-metrowr kupon J OO proc. weiny ~'.o-werbunkow~j posługiw.ali się naz'Yi~ 

al~c]a naszego w1•elk1ego ko~kursu p~e- rozlosowanie nagród w lokalu Redakcji · na sukienkę. ~1e~1 De Gaulle a, co ~d.amem „Ce S?t~ 
mteweg_o p. }· „Gł~s Robotni;zy swoim „Głosu Robofokzego« przy ul. Piotrkow 9) 3-metrowy kupon 100 proc. wełny swiadc~y o popu.larn~sct generała wsrod 
Czytelnikom ma stę na ukonczeniu. skie j 86, II piętro. na sukieirrkę. członkow organtzaCJt. 

Wydrukowa•1iśmy 60 kuponów pfos Przypominamy jeszczie raz: 10) Bezpłatna podróż samolotem do Na podkreślenie zasługuje - zdaniem 
3 zast~pcze. Kupony ~al~ży nakleić. na Do wygrania jest 30 nadzwyczaj Gdańska z 3-dniowym pobytem nad n'.ektór~ch dz!ennikarzy paryskich -
kar.tome wed'ług kole1nosc1 numerow. ce h 'd· morzem. rowniez fakt, ze na czele wojsk okupa· 
B 1 . I ·1 , . . . . nnvc nagro . . h t f' f k' . , ra <UJące rnpony - w i oset na1wyzeJ · lil) Bezpłatna podróż samo!oltem do C)'Jnyc w s re 1e rancus ·1eJ, na kto-
3·ch - można uz.upełnić kuponami za- l) APARAT. RADIOWY 6-o lampowy Gdańska z 3-dniowym pobytem nad rych pomoc liczyli spiskowcy, stoi gene 
stępczymi. Kartony z ku1ponami, zaopa· Superhetei odyna. morzem. r.ał Bethuard. Gene•raJl-01wi temu „Hu· 
trzone w pełne imię i nazwisko oraz w 2) MASZYNA DO SZYGIA 12} Bezpłatna pod'róż samolotem do mahite" w cyklu wspotnnianych artyku· 
dokładny adres - należy złożyć w Re- 3 )ROWER . Gdańska z 3-dniowym pobytem nad łów zarzuciła udział w wojskowym spis 
da1k<:ji - gdzie wydany zostanie numer 4) 3-metrowy kupon 100 proc. wełny morzem. ku de gaułistowskim. 
loou, ,wedł?g koleJn?iśd ~ghi\sz.eń. , na garnit.ur i:nęski. 13 14 15 16 17 18 19 20 21 22 23 24 25 W zwi ązku z arooztowaniQm ksi<idza 

<!:zytelm;y zam1e1scow1 mogą kupo- 5) 3-metro\~y kupon. 100 proc. wełny 26 27 - po 12 metrów płótna pośdeio- R.aulta, jako zamieszanego w spis~k 
ny na<lsy!ac przez pocztę. V( tym wy- na garnitu r męski. wego. . antyrepublika1'iski „Humanite" podnje. że 
pad~rn oawrotn~ po_cztą wyslemy. Gzy.-

1 

6) 3-metro:vy k upo~ 100 proc . wełny 28 29 30 - kapelu-ze pilśniowe. k. siądz ten wskazał urzędnikom policji 
~elmkom. odpo\v.1edrne nun;ery ]oso.w. na garmtur męski pozatym rozloso\\·anych ZO·stanie SZE- g·dzie przech~ wuje broń na ich o·;wiad-

- PrzyJm?wame ku.ponow trwac bę- 7) 3-mctrowy kup(ln !OO proc. wełny REG CENNYCH NAGROD POCIESZE" czenie że przysłał ich po nią gen, De 
ilzte de 7 lipca br. w g.odz. od lO do 18. na sukienkę. NIA. Gaulle. 
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p I d b d d • k • Na naarąlne§lle a n o u o wy go s p o . a r-c z e J r a J u ~!!~ .. !~~~!~~ws~-~~.!. 
oraz pańslwo~y plan inwestycyjny - uchwalone w lrzecim ::~o~~~ :::,~1r~~~~·; ~7a~~:~~~e7r:ikiu;;1~:2°v~· 

Czy.ani„ u prz· ez Se1·m Ustawodawczy R p sze z wielką sympatią o wystąpieniu Scłn1hmache· 

WARSZAWA PAP. - W rlni n . Yff7ma ~s7.ym 
s .... jm kontynuował w dal~1yn ri;ir111 rly k 11~ję n. rl 
orojok!em planu odbudowy IJO 'l""li1rc1" j I pl.1n PIJ1 
inwestycyjnym . 
Ma rsza łek nrl7iPla rrto'u po<lowl Cf>rn„mu (P!'Sl. 

" tóry omawia za')a•ln·!PniJ /.i<"m Ot1 11·~· nr1!·ch na 
rok 1947. 

Mówca stwi0rdza, ~e lempo wykonywani a prnr 
na Ziemiach q,dzyskanych wqkazt\ je na to, h • pl ;111 
lnwes tycy jnv ·ros tanle n.a tych tprrna<'h w wy<o· 
kim procPnCiP wy•rnnany. Uchwala ąejn111, wyra• 
lająca uznanie mini ~ trowl 7.icm Od1y<; kan •;d1, ]Pst 

/ zarazem najwyi s1ym l1Zn<1 11l rm 'Sej llln rlla 5-cio 
milionowej masy robotnirn•j I rJ1lopqJcteJ na 71P· 
mi ach Odzyskanych. 

Poseł Fijalkowsl;i (SL) stwiPrcln ie 5tr0n11lc· 
two Demoklatyc7.ne widzi w planie odb1111crn·y wy-
11ik twórczej my,; ti calerro narodu, mniliwv jP<lv ­
nie w 11 '1 roj u rlPmokratycznym. C1ynn1l; il" m dery­
dttjącym o k!C'1 o\\ani n wy•; il l: n inw~<:yn•inPqo 
powinna być trwaloś ć 1 szybko(.{· o~ ląq.01ych efe­
któw, w tych warunkach nalPty uznać· 1a ~•u~1nc> 
uprzywilejowanie w planach fnwe~tycyfni•ch pri e­
myslu. Nie u zn ać tf' CJO mo l'f ą tylko cl, •c1ór1y po.ll'i ­
j ają waru nki n<l'YPj qn,p•,clarki, lrpinruJą !;ikty 
1 zapomina; ą o logice myŃ!eula, >. tawlaj<tr intne~ 
,rupy polilyC'7,nrj ponacl lnterpqpm narodu . 
Poseł Dobosz [bezpa rtyjny! omawia 1ótJa·:l 11enia 

rzemiosła n a tle planu or\hn,dowy \ pl anu :nwesty 
cyjucgo. Nac1elna IP'la p\a11u, miano wici e pcd· 
niesienie stopy życ iowej mas pracn jacych , nie mo­
że być prZFiz nikog.o kwP<tionowano. 'Nyqunlęcle 
przemy słu na czoło w planie tegorocznym ji st u­
zasadnione. M6wca wyra;a JlT7Plion,1nle, t f' w pta­
uach na następne lala uklad wydatków będzie prze 
&uwał się na korzyść Innych d1lali\w Y · • ~pod.nl<I. 
Rzemiosło musi w ciągu 2 t pól lat 10rg~nl z•lwać I 
uruchomić 114 tys. w.trszlalów oraz wys1kolić I za·· 
trudnić 592 tys. lud1l. Na rok 1949 pnewld1l,1nych 
je st w planie 290 tys, wars7t al ów rwml~4hi~zych . 

Mówca domaga' sif:, ahy w p r~yszł ych pl anach 
potrzeby rzemios ł a był y szerzej 11wzg\Pdni1 nP.„ 

Poseł Rataj (SL) stwiPrdn, 7.P plan nasz wyhral 
słuszną drogę, wychod7.ą c z za l o~r 11 1 a , 71' przemysł 
jest dzied zin ą , która mote wypo~al'.yr W• l )' <lkle in­
ne dziedziny ~y cla gospodarroPgo. 

Nastcpnie posP ł Rn taj poms1a problem zwięk­
szenia produkcji małerii1lów budowlanych. 

, Po "Ytzcrpnnin li~ t y mówców vahiera glo! pre­
z~ s CUP - Bobrow~kl. PrezP' C1JP-u -- Bo brow­
sk i wskazu ie, że dyslrn~ Ja !efnaowa nad planem 
odbudowy gospodarczej I pl.in ~m h1wll~I \ r vjnym 
jest zamknięciem dlnglego okresu dy~)l.usjl, p1·ac 1 
analiz okresu, który wyka7.ał zwartość s11olec1ełt­
i;lwa polskiego dool ola 1asallnlcllych tez plilnu. 
Okres ten wykazał zwa r tość kouli cji r1 ą ctowej do­
koła tych tez, zwa rtość i J ,1cz no>\ć koalic ji r1ądo­
wej z czynnikami fachowymi i j cd no ll tość nurtu, 

ra {!) I podkreśla, te w stosunku do o~by tego 
· o "law• 0 p••'•"l' VO\Vym planie 111weslycyi·nym na woclza nlcmleckleJ „socjal-demokracji" - ,,nikt nl"e rPkord sowiecko • amnvi·a1hl" bPrnie, w v.a- , ~ ~ • • · 

1 
lk 

11rnk.1ct. lstnlr·n.a z:„m O(lzyskany.-h w rJmr,rh or- 1947 rok. W <"tas.C' gdy wicemarsza łek .s~wolbe m6gl oprzeć sit, wzruszeniu" (?) ••• Paryski dz enn 
1pn17rn11 pohkirgo 1 przy wyl;orzysfa ni 11 n10;.hwo- ozn;c jm a, i.e do C'l<;Ś< 24 zosta ł a zgło;z·J na po- „ce Soir" uzupełnia te wywody Informacją, te de-
'.rf otlhnrlnwv tnnim ko~z tPm l~qo prl~ :n ysln , 1110- pra 1vkn klnhów PPS. PPR, SL, SD - poseł M;ko· legat francuski na konferencję w Zurychu - Grum· 
t emy t'n '/' d 1lś mieć rewnP efekty w ro1l.ul11wanlt1 i-l jc1vk pr7.ery" .i. '•'liromarnnlck ~;iw;:ilhe zw ra · bach ośwladczył Schuhmacherowi - „Liczcie na 
pr11•l11rttlf' n.ia wll'fskl!"go. I tu !ezy h tota prowlej· ca \I W iHF: posłowi l\ fikol ,1jc7.vkow1, z •tos:.in~k. d l nas i"„. 
~ki ego 1 prnpnemy,Joweg,1 rharaktpru ne<1ego w SPj mie jes t taki, I ż gdyh:· obie slrnny chr •a ly Redakcja „Populalre" 1!llajduje się " rękach pra­
pl anu . Ro1,11mle Io <'lilnp małorolny. ł1 t<\100y ro111mlal 1 snlrn' wzajrmn iP przP~zl;·Hl J<H'. to mówcy z PSL w wlcowyrh przywódców tirancusklej parlll soc.tall · 
to J pnr tl wojn ą , Nie rornmlaly IPgo przed wc•fną ng6le nie mogliby mówić. G h h Jl któ 
kola 1te ml;if1;J1le I nlP ro7t1ml e ją Ir go ('!1!0111 boga·] Ustawa o planif' In westycyjnym zoslala pl'1.y- styczne j, jak: Blum, Maye~, rum ac p., . riry: 

r I · 1 1 I nl I - ulegaj.te nazbyt latwym i częstym „wzmszen1pm rl, nte ma j. cy tmdnokl w k ą 1tn renlu d1.i l'cl t 1no Jęta w dn1g1111 czy an u przy p~ws nyma u s ę w sto·mnku ilo róinych Schumach„rów _ p-0zosł;iją 
lPzlenhi dl a niell po1yrfl w iyclu. Nie1roz11mii-nle ! P~L od glosu. Trzecie c1yfame odroczono 7e ·rednak przeważnie zimni jak lód, gdy chodzi 

0 le!Jo pod s t.1wow~ go prohl emu, stwlercl7a m1hvc.,, wzglC)rlc\w reg11lamlt1owych do dnia dz.isie js''."fo. Ił 
nle pozwala no1umleć całości planu. l l'o 5-minnlowej przerwie> poseł Kub1ck1 [SDl -. sprawy i wystąpienia socjalistów Innego, n · p. 

1) l Schuhmacher pokroju. Dowodem tt?go m. In. bardzo Pre7.es Bobrowski In formuje h be, jak wygl ąda· refern jt> rzq ,lowe pr?jekly ustn"'.: o u wnnen111 „letni" stosunek pewnych sócjalistów francnskkh 
ją o1ie~tilcy1 n e cyfry \~ykonJniJ p\an11 ,., pi<' YW· rady ochrony poi:nn1k6w męcienstwa: 2) o. u1>a- do d1islej sze j Polski demokratycznej I dość mglhte 
szym poli oc?n rokn bteznceqo. mięlui<>niu męczeuslwa na1odu polskiego i mnych . . -k d ni 

1 
ko· 

Dnigl ~p1awozdawca posei Rapaczyi1skl (PPS}, - , narotl6~v na Majdanku, oraz 3) o upam:ątni eniu ich ~tano":'is 0 wzglę em sprawy gra cy po! 
m·en °em komisji ska rhowo . budzc>l o\lf' j i pl ani t ~ męc1el1slwa narodu polskiego i lnnyclt nar?dów memieckleJ. . 

qo<·po cl urc7<' CJ O, wniósl o przyjęcie 1glo~1onP!JO w Oświęcimiu. Ustawy te wraz 7o pop~awkanu. k?- Delega~Ja fr.tncuska w Zutych~t nie należała do 
w JrnkclP rozJ>rawy wnlo.~ku na!Jlego klubów - misji kultury I s7t11kl, Izba !)rz yięla 1edn.1mysh11e tych, ktore glosowały prze c 1 w k o przyfęcfu 
PPS, PPR, SL, SD w sprawie stworzenia rnerwy, 1 w (lruglm a naslępnie w trzecim czyt.m in. p . Schuhmachera i jego wyznawców na lon-0 soc­
w wy1okp~cl 100 millon6w 1.lolyrh jako kredytu Po wyczerpan iu po rządku dziennego ·obrnrl, ·wi · 1 jalizmu międiynarodowego. Nasi towarzys11e z PPS, 
h;rnkowPqo na pań .~ twowe l spóldzielc:v.P domy to- cPmarszałek Szwal he komu ni kuje o wpt.yni<;c iu którzy brali udział w konferencji mrychskil!j, mi"Jł 
warowi'. wn i o ~ków po•lów SD w sprawiP Hkw 1<lacj i sl%un· ~icłalwe zadan~e. l,>y oslu~l_;dć nieco te aspira.cje · Il· 

Izha przy~ l ęp11fe z kolei do glosowania w dllt- ków prawnych , opartych na przepisach, wydanych Schuhmachera 1 pozoslaw1c go - pnyna!mn•el na 
gim czytaniu proj t>kln ustawy n pla11le odli11dowy p~ze7 polskie byłe wlad7e e.m.i.gracyjne. . . ra1ie - poza. nawiasem ws~ólnoty, partii socjali· 
gospot1„1·cz.ef . Po odrznrenlu .porrawek Mllief•;zo>ci,, Wn iosek qrlr slono do. konns11 prawmcze1 1 regu- sti:czny.oh. Nie warto martwić się o to, ie naci po-
17ba uchwaliła w drugim, a następnie w trzecim ]aminowej. raiką Schuhmachera ubolewa dilś „wzrnn•my" 
c1ylanlu ustawę o plan.te odbudowy !JO!J>IHl.irnPj. Na str,1>ne posied1euie Sejmu odbędzie s ię dzisiaj „Populalre". Niech płacze, jeśli mu łez »le ~1koda 

h h a lff7Vsl.!t>'l" n'.lsff'pniP dn glosow.rnla nad u· :l lipca , o god zi nie 10-c> j rano . B. D. 

Przed próbą sił we Włoszech 
Wpływy lewicy wzrastają -w szybkim tempie. De Gasperi zaczyna grozić 

RZYM PAP. Dziennik „Umanita" po 
daje wiadomość, jakoby de Gasperi pro­
ponował stworzenie specjalnej policji an 
tystrajkowej na wzór istniejącej już w 
Stanach Zjednoczonych. · 

RZYM PAP. Kierownik organizacy jny 
\\'laskiej partii l<0m11nistycznej Piotr Sec 

chia, w artykule, zamieszczonym w „U- ~. od grudnia 1946 r. do maja rb. liczba 
nita" zwraca uwagę na sukcesy i wzrost 1' cz łonJ:ów partii komunis!ycznej w szere 
partii kom11nisl~'czncj, zwłaszcza w~ gu miast Włoch połudmowycb wzrosła 
Włoszech południowych. Tak np. orgam o 20 - 30 proc. 
zacja komunistyczna w Nea polu, która Łącznie włoska partia komunistyczna 
w maju b.r. liczyła 28 1.ysięcy członków, posiada obecnie 2.215 tys. członków. 
obecnie posi:.icla ich 67 tysięcy. Ogółem • „ • 

Potworne morderstwo w Tarnowie 
który z.rodz.U plan. Ó 1 n •n· • t 
Możemy być dunmi z kgo, że ant it• dn.a .z za- TARN \V 'Al-, - MhllCJanci Z pos e- ·file zaz;tlm~ci .swa mł<Yclą żorn~ oraz teś­

ciowll.~ k1tóra weszła '\V momencie mor· 
ders~wa. Zwłowi Rtttdllmwiski zapakowa ł 
do Skrzyń, nrrn ieiśd ł je w dlużym koszu. 
który wJnw.iózł dbrożlkll,t n.a miejs ce, -
g-tl·zie je ,P() tym 21nnilozfono. W Zaczarniu 
ciosem w se.ncc za1bił d'Oro.żk.atza, na. tę-
1Pnie 11ojechał na Woiję Gr·mdz.iń~ką, -
•g'd'zie cloroż•kię spalił. konóa puścił wol-
1no .a sa1m 'uiciclkł. Dorożkarz -0sierocił żo­
nę i d'zfoicikQ'. 

RZYM PAP. Dziennik „Unita" zam1es 
l'ił artykuł b. ministra finansów Scoctima 

rro na temat obecnej sytuacji we Wło 
szech . Scoccimarro stwierdza, iż obecny 
rząd posiada charakter wybitnie konser 
watywny. Aulor podkreśla, że klasa ro· 
botnicza, która w ciągu ostatnich 2 lat 
poszła na wiele ustępstw, obecnie nie 
może już si~ cofnąć ani o krok. „Dal~ 
sze ustępstwa są niemożliwe - pisze_ 
Scoccirnarro - musimy powstrzymać 
wroga, a następnie sami przejść do 
kontrataku, hy otworzyć sobie drogę do 
postępu". 

aad, przyjętych przez KRN 1 wynikających z ma· rt 11111ku Li ·ia Góra l)O'W. Tarnów, w sąsia-
nifestu PKWN nie została zmieniona. Treść usta· • G · z · 
wy o planie odbudowy nie różni się od zeszloro· cl11jin,tcej Z Li1S1ą óra Wl'OSCe ac·zcH'111C 
cznych uchwał KRN, p-0zoslaje na tej amej poi- znalcźH zwłoki zasztyleiborw.ane~o mQIŻ­
skitij drodze rozwoju. liczne korektywy do planu, czyizny lat oikoło 40~tn. Ni-edakko nad .po 
v..-p~owadzone w ciągu 8-mio miesic:czn~j clystrnsji , 
są wyrazem troski, o to, oby plan hył nie tylko siu tokiem :waJjdo1wały Si'e! 3 SkFZY'lliC, w któ­
nny w z.aloieniu, ale żeby by! calkowicie reolny rydi wriic:itrzu złożone były poraOJane 
w każdym szczególe. · 2 · · k d 1 . ..i ' 

Nie trzeba przesuwać kredytów lnwe,tycyjnych zwło'!n k'Ohl•CI[. J alk WY HJI a Z OC 10'U'zen 
z przemysłu do rolnictwa - kouazy prezes Bob· - sipra W'Cą zlbrndni -0 1ka1zał sic Broni-
rowski - trzeba natycbmlast przesunąć ozęgć nad· • , d 
miernego dochodu spolec1mego z rąk tych, którzy · ,<;ław Ru1dkowislln, ktO'ry za1mor ował t~a 
spelmlują na dzislejszyel1 tnulno~ciach, w ręce i0;:;;;,:;~Xł:::;;;=::::9C!::;;;;;;;;;::;:DQ:;;;;;;;;;~)(ł:::;;;;;;::::oc!:::;;;;;;;::~::?:::;;;;;~>a::::;;;~ 11'1'1 n .11111.1111 l"li'l1111111111m111"1 ·1111,1•11111•11 ·1"1 M'lll'll 'l' l 'll'tlll 'I Jl 

;;~~f1:~c~~~~~~~~;:ś1ai~~~a~1~;ł~~;!v~y:;::~~ ~ij~Nowv~FILM RAoz1Ecx1 H'WkrótGceÓPRREAMCI ERHA r ~~ EgN·oipWYf OJoS~K~rPżAPa. W .sek8rreyt·trzanp·1~e~ 
no na komisji jak 1 na plenum SejJJm rozwini~ta i,, "' 
została pozytywna krytyka I konstruktywna dys- WYKONANY ·W JUGOSŁAWD miera egi1ps'kiieigo Nokr-ashy Paszy - Ab kusja nad planem gl}budowy go!>p-0da·r c1.P j. Rząd 

\ Centralny Urząd Plall'ł!Wmfia wyciągnął odpowled- ~ 1 u G o s l. AW 11 ~ dcJ Ha saiilb cPrzylbył w cziwia.rteok samo-
'11e wnioski z tej dyskusji. Reżyser: lotem z K.airiu do N<>wego Jor'ku, przy-Najwa:lnicj sz ą dla nas rzeczą - podkmśla mów- OM 
ca - jest jednak problem uprzemysłowienia. - ~ A. RO , ~ wio1ż11 1c telkiił !lcargii egipskjeij przeciwko 
Przedwojerune obliczenia WY'kazały, że gdyby Pol- z udziałem I BERSENIEWA W. Br· . ...ł „....:~. 1„t;.„„, '"mlbaisaidor egi'™"ki ska osiągnęła teml?o industrializacji równe tempu Wytwórnia: .V '"'"'" N ,„....., ... ..,u 
ameryka1iskiemu z okresu najwięksizego rozwoju, M9SFILM N. MORDWINOWA Ma1hmornd Hassain iPrzedłmy Radzie Be~ 
t tempu sowlieckiemu, ZI okresu pierw5zych 5-cio- ~ . T. LIKARA 
latek, można byłoby zaledwie pochłonąć roczny ~ pi c·zeńslftwa. 
przyrost na!uralny ludności. Zeby można było się- ORAZ SZEREGU AKTOROW JUGOSŁOWIAJś"SKICH S<k1~•rga td'ofu•czy <Wl,rawy s.fo·s-0w.ania u-gnąć po ludzi zbędnych na wsi, - trzeba byłoby .:r • "'lP 

pobić przy ówczesnym punkcie wyjśc ia połącrzony ~~~,~ ~c;::!~X;::!::=:r:::m5:;:e::()u:::;;::;;;:u kłaidu eigi\p.<iko - bryrty~Skiieigo z 1936 r. 

Na§za nowela cla <lł>u1g•i1e hii!Slf-0rie w jesz:C'ne dquższe wie-, R•az ztiarwił siię Ubtben Ub'ben•a na Bał­
c·zory, his.tor.ie, które naipeł-niaju: ser.ce tylk•u. Ca1łe p.obrze1że .drżało. Na maszcie 

K B 11 k chlo•p<ca dzti•wn~ t f fSIJ.."'11tQta. pO'wicwaiła o.gromna„ puripu1r-0wa flaga: Or S a' Z . a Y U A·nt'je,mó p-rncuue cią;g:le. Obiera rzepi() Na niej biały rumaik. wys•zy.ty srebrny-
clo wieczen;y. ChłOIP'iJele podJchoidzi doQ mi nićtmi, wispfoał Silflt g?wałitiownie <lo 

S~. ga. ID.Orz po•nocnych· niej. skoku .. ,Sti!'lzei siei!'' - nall)is gmził zło-
-... '9. - Dati mi. ied1rnn~ A'111t.iemó! tymi ltiiteirami. 

(Przełożył Ludwik Świeżawski) · Starr-a kobie.ta ])o•daje mu rze,pę. Cht-0- Zaite1m strze,~· i sie g;o l_uid'zi~ na po-
pie·c sri1aid.a pnzeitl ni~ nia krnche·nnym

1 
stoł- hi!ze~aich. Pp1!1sk1c~, d1111n.<Sk~·cih_ i sz.wecl·~-

RY'backi:e mias:tcczllro śp.i zia gro.bl.n. nie śip·ie.wa.}n, nawet nie mzirnawiaia. Tak kiu. Obok .stoi brnrPa i oc.sitro z IJ.o•J<u o- kid1, baih SJ.ę go Jaik oigi111a i me z mm n1t1 
Str1zecihy nlskkh cJmt ,po•kirywa zic1o- wyfo.żicllżiajla na mMzc. świeNa je,go {)lkr._1 .głą twa1rz. Lni:me wł•o- d•cj~li mi~ć do cizy•J1ii1~11i..a. • _ • 

na 'P01'vłoika a lksamif.n-ytch mchów. Ty'lko P.11z-y1$fa11 ś1pi rnaw11, a tylko fale przy- sy ś·wfoca jak zło·to. jak clel i1kabny, z1·o•tY I y1J')<'.o Je~den c:z;łow1ek nie. bał :ne ,go 
jeden domek w rycDkn st!() i :POld da'C'l1ów- pływu 111derzają ci-cho o brze·g. W mia- jediwab. z,rnpeł}11e. 1 o był ry·owY .bit1rm.1s.tr?- n.as·ze-
klaJ, brun aitinciJ,, od sta•rości i zni:szczoną. stcc?.lkn jest zaw 'ze spok-0foie. _ Q].)Owieid'z mii coś. An·tnemó! go n~1ast~c·1Jka. Mues.zc~ał tu, gdiz1e i my. 
Okma są ni<.Slk.ie, a wielkie, kamfonine Lnian1owł·osy C'fił o·P iec wrac .1 do do- T A'fl,t..iemó <ltpowi·ada~ opowfacla 0 Ub- P-0wle•d'zaał. ~e ohce uJąć k-0rsa.rza .i .stra-
s c.ho·dy do d1!"zwl wtel1-0clo'\Vych mn·}tl wy- mn i jeszcze !croicihę k oh ·sze sie,i na łaft- be.n Ublben ie. Wte·dY z-a1czy·natikll błysz- cić go. 
dc p t;:ine w.głębi en i a. Potężne, z:iz·eQ1ione, c11cch11. I Z'l1ow11 c·z ła1pie po bruku w gó- czeć OC'ZY chłop-ca. ż~1 a uiobrze w.sz y •st- .Bn1r~i~brz miał pię-~io·l~itni.a c(>reczkę~ 
ż<:J a·zine łaf!.cud1Y zwieS1za~ się o<l s]u- rę, a~e 7.1anim drzwi <l•omu oitworzy, z;dej- kie 01Powii.eocn 0 Ub!ben UIJllxmie, a·le za naJcnid'me]Sz-0 sihvorzem.e. J<t'kie krnd:v~k<Jl­
pa do s!1u1Pa na•o•koło .d10m11. mu~e saboty z nóg- J bierze w rc;kę, na- ka'i.<lym raizem ,pnejimude się nimi, j a k- wiek na świe·c•ie fo>tn1iafo. Na in 1iei było 

Lnianowłosy ahłovJ1ec koły!sze się na ciska1ją•cłknan1'k~. W cichy1m domn iedyny g'd y h.y je po raz pieirwmy słyszał. Z·no- jej A'lli<eq'~a. a I:u1dz:i.e ~rzeic•h?•d ·zacy pr~ez 
jed•nyim z nieb. P o tem zc:.SJkakufo i stu- hał·as sprawia dzw<mek przy <lirzwiadJ, wu w ziacisz'llym żyrchi y.ryibnch:i. gwal- ry>nelk, w11d1ZJB,1c 1a,~ ~a''':"~ą•ca się ~a ka·m1en 
ko c·ze cic;z•Hmi, <l·rew·nim1ymi sa.botami, kitóry pr.7.e•rai'liwie sz1anf)lic powie.trze. to•wna tęisikin-Ota. !ic; r,a wue•c'zlO•rna Jmc zy ny.eh s·~ihodach„ .~oiw1h: „To Je:St chyba 
b ie.t;n<8JC nia 'dat 111ką. Maitka w tytka cMo·pc-11 do rę·ki P•a•iclc ch'Jc. w wsiza<Cll1-chło.p:" •, buna na m o rzu. Bo- prnw(]·z11wy aimoł • 

W przys ta•ni stoj,1i ga1Janr z torfem. ba i zicle}mndc mn w e h1ia1n::i czm)lkę z.1;!-0· wiem Uhbc '" ' 11 jest to wieN<i ko.r- Ra1z ,przecihod'ził tamtędy kat, z-0.0a-
(~o.daą len.iJwie lcin lQld•zie w s•rebrzy- wy. A srnma Kl'z.ie do nrzy;;tani. sarz morsik i.. ,, .; zy n iiż f'lorian z. Iieln, czy•ł ~111c·zme malel'l'st'WIOi. podsz.edł, ,pod-

• stym s zl a1rn iie. Żagle Sit\ł śdśfo zwinielte, W donnn jcs•t jed na•k Ant.iernó. AntJe- które.go ok1r N r-0 zbił si~, P<)'d•cz:is powo- nió.sł je i p.o-cał>0wiał w fod1wabne, jasne 
n aigi e m a1S>Zty srerc :u1 kn górze. Mewy mó jeslf: bar.dz.o s tiara, s~arsz-a niż w zys- d·z~ na wi•erzdhołkn wieiży kośc.icfoe.j, Joc1Jki. W tej chwi'li przylbiie,gła mafkai, 
wrzesztcz1ą~ liuidizie j~s>zc·ze 81r>fo. cy, sit'1tlSZa niiż o~cicc i matk:i. Antjemó większy· n1awetf: n•i'i Jerzy Si:uwe1d, kMryl WY'rw.ała mu dzcieidk:o i pirzyti'udiła z trwo-

Wiecwrem jest P.r~YIPlYl\V· Wte·dy jest tyl!Jm sh11~1ca w ~-0:111u, ale <?nn wie ma na swoim okręcie rn:~szJt~ wypehtio- ita do sietbje. Na • . ro ()lde21wał_ się kat: 
hro•diz<t rybacy w w :vsolk1cl1 wypchanych w~zys tlko. W ie. co s 1e tylko kledykol- nc zlQJtem. Ubhen Ublbena ie.st boha te- - Pan1 buTrn11.istrz.owa mepoLrzebn ie 
słQ ·Jl?J!l., huład1, yv sikórw n 't ku~tikach, w1ek sita.to wa.:f.ne 1?:0. ~1e ~ to wie je-'>·z· rem ci·cbych, na1drnorsiki clt mie·ścin i pół- I silęi boi, bo clJ10ciaiż ntie- mam vwyczajq 
prze~yic;o n:\-~h ohw~q.~ ~ni ~z: . 'rzcwrą•zana I.cze, 1cto prze cl .w1~·k~ m1 111 te'!'.zk a ł w tym I bo·gie1111 ~eh ciclmrki"'.h chłlO~P iI;,it. Ub ben ; c;.h~1fuie WY'pu1siz-cz:ać z r.aik t~·go, _co mi. sil'l 
"lOtroJpie ~rn~a, nicb1e·Ska i,;h~1s.t1ka. • domu.. 1 C? w1•d\zi1eb na monu rybacy. Ubbena zY'ł przed wie-lu. wielu Ja·ty. I J•U•Z ra·z dostało, iedlna'k ta•k11 "rmofo.k Jes t 

~r.:11·w; atią z a1sde. Je<l'r11aik me 11ał·aSll'J1a. •A!l'.lffie,mó wie ziafom WISZ\l\Sbko i OiPOWia~ Anttjeimó oibiera l'Ze1Pę i O·PO'Wiada: l na'W<?t u .mnie be21oiP..r..7l- ro .... n.) 



Nr 180 GLOS ROBOTNICZ\' 

Cala Polsha wshrzesza stoli• ę 

Tempo od u wy Wars 
lermońtetrem gospodarczego odrodzenia 

i 

I 
kraiu ; 

Dzień 30 czerwca br. zamknął pierwszy etap bct­
wry o Warszawę ,prowadzonej pr~ez rząd r~em z 
:ałym narodem. Okres ten zna~1onowała. sj'li:rntn­
ni.czna ofiarność całego społeczenstwa, dltęki po­
mocy którego odbudowano szereg pierws~or1.ęd­
nych obiektów, jak Most Pomatow~kteq? . 1 mne. 
Od 1 lipca wchod!Z.imy w ok.res oflarnosc1, ktora 
przyjmie formy planowe. O ile dotychczasyomoc kra­
ju była ż~ołowa, ale przez t'O dowolna J tr:idi:ia do 
uchwycenia w cyfry pre}iminowanych huclzetow . 
)becnie będzie planową i opartą o zasadę, ze 
;wiadczenia świata pracy będą potrąc;aue automa­
tycznie z zarobków miesięcznych od poi do 1 proc., 
świadczenia przemysłu, handlu hurto~ego i ?eta­
Ecznego rzemiosła i wolnych zawodow od ~.-10 
procent od stawki podatku obrntowego .. W1cs ~e 
względu na trudności gotówkowe płacie będz.te 
świarlczenia na odbudowę stolicy 2 razy do roku w 
:zasie uiszczania podatku gruntowego. 

Ponadto zorganizowany zostanie Mi~siąc . Od~u: 
dowy Stolicy, w którym przede wszystkim mt?dziez 
bedzie brała czynny udział w zbieraniu darow, w 
)rganizowaniu imprez itd. • 

Ma się rozumieć, że główny ciężar odbu~owy 
stolicy ponosi rząd. Ale bez pomocy społeczens.twa 
trwałaby ona znacznie dłużej 1 nie przyniosłaby 
tych rezultatów, które osiągnęliśmy. Warszawa. po 
dwóch Jatach odbudowy jest znów, pomimo kłlo­
metrowych, pustynnych ctzielnic, miastem żywym, 
<.tóre to tempo pracy i rozwoju zdumiewa cały 
5wiat. Warszawa żyje dlatego, że życie jej przy­
wróciła ludność, gromadnie powracająca na ruir:y 
i zgliszcza 1 gromadnie stająca do pracy nad upo­
rządkowaniem miasta. 

Warszawa żyje dlatego, ponieważ naród chC'iał, 
iby Warszawa żyła, że rząd postanowił, by była 
nadal stolicą kraju. Lecz osiągnięcia notychczaso­
we, chociaż uczyniły Warszawę miastem żywym, 
nie mogły uczynić jej jeszcze nowoczesną metro­
polią. Jeszcze przeszło 20 milionów metrów sześć. 
~ruzu zalega tereny miejskie. Odczuwa się jesz­
cze poważny brak szkół. Jeszcze dotych~zas leżą 
" gruzach gmachy instytucji kulturalnych i spo­
ecznych, zakładów naukowych itp. 

Dlatego nadal potrzebna jest pomoc całego na­
:odu. Odbudowana stolica służy bowiem 01e tylko 
jej mieszkańcom, ale służy całemu krajowi. Tempo 
Jdbudowy Warszawy jest termometrem odrodzenia 
gospodarczego kraju. W Warszawie zbieg;iją się 
bowiem nici całego polskiego życia. Jest mózgiem 
nasŻego systemu państwowego. To znaczenie 'Var­
szawy nakłada na każdego z nas obowiązek współ­
działania w jej odbudowie. 

Jesteśmy pokoleniem, które przeszło przez naj­
większe kataklizmy historyczne I które dokonało 
już największych dzieł, na miarę całych 0 pok. U-

wolniliśmy Polskę od nicrn1ieckiej agresji, cd.zy~ka-1 naszego pokol~nia będzie odbudowa stolicy. Przy·, 
liśmy odwieczne ziemie Piastowskie na Zacl1<Jdz1e, szłym pokolen10m oddamy naszą 03czyznę. cdrodzo- I 
przebudowaliśmy ustrój socjalny i gospodarczy na- ną całkowicie, a wyrazem tego odrodzenia . hę~zie , 
szego kraju. Uwieńczeniem tych wielkich zdobyczy odbudowana Warszawa. Karol Mirski. _ 

Dalsza komasc;~~a we włókiennictw;e1 
z '"''m ' "''" "'"~~,".,0,„~~~~~ó:,~"~„ ~dr~~l!l:~~~y~nL~d•i wohl••"" '"'"''I 

niczym nowe posunięcia organizacyjne, zmie;-zające przez P.Z.P.B. Nr 17, a Pa11stwowe Zakła:ly Pr1e-
do usprawnienia jego organizacji i wzmożenia jego myslu Bawełnianego Nr 14 (d. Ramisch i S-'.rn) wlą- I 
rentowności. · czone zostały w skład P.Z.P.B. Nr 19 (d. Steigerl) ' 

Uległy więc likwidacji Państwtiwe Zakłddy Prze- Poważne zmiany organizacyj miały równie~ 
miejsce w Białymstoku, gdzie s asowane zosta- t 

mysłu Bawełnianego Nr 11 i Nr 18 w Łodzi, które ły Państwowe Fabryki Nr 1, 2, 3, 4, 5 i Il. Powsta- J 
zostały włączone w skład P.Z.P.B. Nr 3 [d. Geyer). Je z połączenia tych fabryk przedsi ąbiorstwo nosić · 
Państwowe Zakłady Przemysłu Bawelnian·~go Nr 12 będzie nazwę „Państwowe Zakłady Przemysłu We! t 
uległy również likwidacji, przy ozym ;:>rzędzn.lnia ll!ianego Nr 34." 
(d. firma Tietzen) weszła w skład P.Z.P.B. Nr 2 a Jednocześnie ulega likwidacji Bialostockie Zjed-
pozostałe oddziały (firmy d. „Gutman", „Schulz" i noczeµie Przemysłu Włókienniczego. Część persa- r j 
„Hampel" oraz „Scherer i Storzb~her") weszły w nelu Zjednoczenia będzie zatrudniona w now:mtwo- Z popisu klasy operowej Wyższej Szkoły l\..uzycme 
skład P.Z.P.B. Nr 9. rzonych P.Z.P.W. Nr 34, pozostnli zostaną zwol- w Łodzi. - Nicolai „Wesołe kumoszki z Windsoru" 

Pajistwowe Zakłady Przemysłu Bawelnia ·1ego Nr nieni. - Spiewaczkl - studentki: Wojciechowska i Gabrej 
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' BiuE0 0/hratgczne uchqbienia - a potrzebą żącia · 

O pomoc w walce ze 
ze strony władz państwowyc'1 i samorządowych 

Na zebraniu Koła Ligi Kobiiet Pafrst­
wiowyoh Zalkłardów Bawe~nianych Nr 5 
(d. Wi-Ma) wylo-nH &ię w c'Zasie dyis­
kus.ji s1zereg cie1kawyich wgadlnień, a miie„ 
dzy im1ny;mi &prawa usf!o1sunk-0wa11ia się 
nfok!tóry1ch fwnkcjonariiuszy MiJiioji Oby­
waitelslk:iej d'O walki ze soeku1arja,~ Po­
zwo1iimy sobie przy•to·czyć faJkty, l)f)dane 
przez czł•onkinrie Koła. Oto na P'rzvkła·d 
oll<-0ro jed111egio z komisa•rirutów z:najdujc 
się skqeipi'k:, gidzie be·zi żad111ego siknt:11:>0wa­
nia sip1rzedarwa11110 bie1utki' ciMeq1 (oczy,viś~ 

de nie po ce·nie wstawoweo). a w dt11i 
bcnnię.sne wsz~bkiego 11o•dwdu W"'idliny. 

hmy fakt: Kobieta chce knpić mleko 
u ulicznej handfatiki. S~vierdza, -l;e je-Stt 
{)Ino zepsn1te i woła mi1iic1anta (.z kO'm. na 
ul. Wyis'Olkiei,i) pew111a, że ha1J1cl'larika znad­
dutie się w pe.,,;n1ytcli rękach, ko1biefa <Jd­
dmdzi, a po killku minrntacą1 - wrnc::dąc 
prz.ekon uje s:iie,i, że o,szn>'1k:e włos z ~łowy 
nie sPaidł. a obecnv j·esz1e·ze milicjant vrze 
zo1m.ie ulkrył swój nu'mer słwżlbowy. 

Jeszicze irunei, ja1slkra1ws•ze już wy1da-

li 

c 

'W'yscig pracy i energii 

rze.nia podaje robotn>ica ;,Wi-My". Mies12-
ka <Yna w Ru1c1Jzie. Pah. Chciała dfa ·chore­
go dziec.ka kwpić masła. Znafazła u niicz­
nej &przeda•\v•c·zyrni osełkę ładn<'l , stosun­
lwwo niedro.g!ll,! i nawet o do;J:irej wa1d•ze. 
Zadowoloina wraca do domu i pr-ze.kony­
wuj.e sit\ że maisł·o je.sit .• faszerowane" 
Paipie·rem. \Vrnca ,,·ię1c, woła mi1icja·nta 
i z nim ra1zem kontrolidc pozostałe -0seł­
d<l. Ws;zy1S1tlkic sa ta.kic same. nadzi~wa­
.ne paipieirem. Za1ko1kzenie te.i his·tori1i by­
fo bar1d!Z'0 01ryigi1nafl1nc: hain1dllarlka zwr6ci­
ła spositrzegiawczei 'klie•ntce pieniądr.;:, 
..,za.gadała" mi'lic.iarnla i tpos·zła szuka·ć in­
nych amaitor6w na l'wc ma:sło. Ohurzo.na 
robornica nfo <lała fodna1k za wygr;ina -
i l)OS!zła r.c sika•rg-.;i do Łódzlkiego Urzc;1d11 
Wojcwódz1kiego. T t.1rn jednak nie liała 
S7JCZę 'cia, Gd.v clo:tarła we•Szi:::ie do wł:i­
ściwcgio tir7J~1d~1ika, ten po•rndził jej zwró 
cić się do inn:vd1 właid·7.', 1llJ). do Urz 0 •du 
Sanitarneg-01, zaś na żl~.Jda1nie pociągnii;icin 
do •od!powiedlzia!ności mi1lioia11ta - -od­
·parł przygwa1żdlża1i191c\"m a•rQ-.11n1entl!m: 

Zwalczanie trudnośc· w przem śle 
Chcemy być pierwsi mówią robotnicy PZPW Nr 12 

- Naszym hasłem jest zwalczanie trud- I trzeć na pracę tych najmłodszych robotni-, kę. Będzie trudno, lecz najpmwdopodobniej 
noścl w przemyśle. Tym hasłem rozpoczęliś- ków, lecz dowtadujc stę od tow. Laubego, weźmiemy. Przyn!es!e nam ona znów nowe 
my dnia 1-szego kwietnia nasz wyścig pro- że wszyscy z młodzieży uczęszczają do szkół oszczędności, a te są przecież tak bardzo 
~y z PZPW Nr 3 (dawniej fabryka Barciński). zawodowych i w tej c'hwtll nie ma ich przy potrzebne, - mówi mi na „odchodnym" tow. 
Poprzedn!e dwa miesiące ptzyniosły nam warsztatach. Rozmowę naszą przerywa tele- Ossis.-Z nich to przec!eż musimy wygospo­
&wycięstwo. Wyników czerwcowych jeszcz- fon. To wzywają tow. Ossisa na posiedzenie. darować środki potrzebne dla poprawy poło-
cze nie znamy. Mieliśmy 'W tym mtesiqcu - Chcq nam dodać jeszcze jednq fabry- żenia klasy robotniczej. 

- A zina pani jego 11ume1r? 
- Nie, afo mia•ł pnze·cież słnż.lbę na ri0-

ga1ticei, nie t.rudno go r.1na,Jeźć. 
wielkie trudności z surowcem. Jest naszq u:1:11111111111111111•111nm11111111111111111111111111111111111111111111111111111u1111 ·11111~~·m111111m11mm1111m111111m111111111rn11•11111 ,'ill' 111:11111111' 1111111111:m1111m11111111111111111111111rn11 · , 111111111 11111.„:n,11111m111:111111m1111111,1111111:m111rm11111111m11111111 11111. mmm - Ja nile na to nic 'Poraidzę. 
amblcjq, byśmy i teraz nie wypuścili z rqk 
palmy pierwszeństwa. Tymi słowamt rozpo­
czyna rozmowę dyrektor naczelny PZPW Nr 
12 (dawn. fabryka Eizerta) - tow. Ossis. Marnotrawstwo cennych produktów 

Taka była ich roznl'O'wa i na tym tr·ż 
slkończyla sil~ cała afera z nadzie"'·a nym 
masłem. 

Towarzyszu dyrektorze, słyszel!śmy, że 

{ przeprowadziliście dnia I stycznta 1947 r. ko- Transport ole1"u -
masację waszych zakładów z Państw. Fa­
bry.kq Nr 12. Czy pr:yniosla ona jakieś kon­

w dziurawych cysternach po karbidzie 
Nie mamy bY'!lajmniej zamiaru h"ch 

rze.c·zy uogóq1niać, ani twierid·z.iić, że M 'li ­
da Obywate·ls1ka jako taka oiraz nrtfid ni­
·cy państ'\vowi '0dnoiszą się o•bodętnie <lo 
Sprawy wamki 'Ze spe,Jrufacj.a lub też idą 
S•pelkufantom na ręlkę. Praiginiemy tylko 
zwrócić urwagie, odlpowiedinJ·ch władz na 
te s.porady;cz•ne wy;pard:ki conaimnie·J 
biumkra{yicznego niedlbalisb\Va. Spr a wa ta 
jest szcze.gólnie wa1ż1na, g'dyź cho.cizi o 
kontr-01!:.' uilicznyich i rymko.wyich handla­
rzy, którzy gwiżdJżb. solbie na .wszei'kie 
kontrole i priotokóły. Wallka z dr-0żvznn 
i &pekulacją musii w1Prawd•zie sfaĆ ;ię 
SiPra.wą każdego człowieka pracy, każde­
go konsumenta, lecz kcmswment te.n musi 
zinaleźć na•ty•ch111ia1sitowa zwy1kł1a 1Jomoc 
~e strnny ws·zel'ldch wła•dz pańshr·J•.vvich 

kretne korzyści? 
- Korzyści z komasacji mamy wielkie o­

szczędzamy na niej 2 miliony złotych mie­
sięcznie. Przez zlikwidow.anie biura admini­
stracyjnego zdobyliśmy sobie piękny budy­
nek na żłobek dla 50-ciu dzieci naszych ro­
botnic. 

- Słyszeliśmy, że wyznaczono wam wiel­
lci plan produkcji. Jak dajecie sobie radę? 

- Wzmożonym wysiłkiem całej naszej za­
łogi przezwyciężyliśmy wszystkie praw!e pię­
trzące się trudności. Przekracz.timy nasz plan 
o 6 do IO procent. W przeciągu 9-ciu miesię­
cy wzrosła nasza' miesięczna produkcja z 90 
tysięcy do 140 tysięcy metrów mater!ału a 
gatunkowość ich także się podniosła. Posta­
willśmy sobie za zadanie w terminie do dnia 
1-go października doprowadz!ć produkcję 
miesięczną do 200 m. materiału. 

- C:r.y aby dacie radę? 
- Z ...ałq pewnością - oświadc.za tow. 

laube, zastępca sekretarza koła PPR. - Ma­
my doskonałą załogę. Od młodego do store­
go każdy wie, czego chce. Nasza młódź ro­
botnicza wysuwa się na czoło produkcji. 

Chcę pójść na halę fabrycznq, by popa-

MASŁO DESEROWE 
jaja. śmietana, twaróg, ser 
po cenach hurtowych 

dla stołówek, zakładów pracy, 
letnisk, kolonii, detalistów itp. 

SPOŁEM, Gdańska 184, tel. 253-82 

Ostatnio Okręgowy Oddział Spożywców ,.Spo-1 ści oleju 30 procent wyciekło, a reszta j1~st w du­
łem" w 1:.odzi przy ul. N'aftowej 3 otrzymał z tłocz- żym stopniu zanieczyszcz-0na. Gdy Komisja 'fpraw­
ni oleju „Amada" w Gdyni wjększy transport oleju dzić chciała na miejscu faktyczny stan cystern, 
jadalnego, celem rozprowadzenia go '.vśród szerc- natrafiła na poważne trudności. Otóż wokół dz.iu­
kich rzesz konsumentów Łodzi: Sposób ! stan trans rawych cystern wytworzyło się formalne Jezioro, 
portu tego oleju wzbudziły· wśród kierownictwa O- powstałe z wyciekającego oleju. Aby ,ie przebyć 
kręgowego Oddziału „Społem" poważne zastrzeże- - trzeba było zbudować„. specjalną groblę„. 
nia. Zwołana specjalna komisja, w skład której Prowadzone jest dochodzenie w sprawie uslale­
weszli przedstawiciele „Społem", Związków Zawo- nia winnych tak wielkiego marnotrawstwa. Jedno 
dowych i Delegatury Komisji Specjalnej st_wier- zdaje się być pewne: kierownictwo tłoczni oleju 
dzila, co następuje: „Amada" w Gdyni ' nie dopilnowało załarlowania./o-

Olej jadalny, dostarczony do Łodzi przez tłocz- leju i główna wina za spowodowane w !!en spo­
nię oleju „Amada" w Gdyni, załadowany był w sób straty na nie spada. 
Gdyni w cysterny zardzewiałe, których używano do $wiat pracy w Łodzi, dla którego w pierwszym 
transportu karbidu, a w dodatku dz.iurawe. Przy rzędzie przemaczany był olej z tłoczni ,.Amada", 
przelewaniu oleju do nowych cystern w Łodzi oczekuje przykładnej kary na marnotrawców arty­
stwierdzono, że w czasie transportu z ogól:tej ilo- kułów spożywczych. (Dz) 

lnterpelac;e nasząch CzqtelnihóUJ 
1 samotz:a1d1owvich. H. \\'. 

Chcemy-oglqdać własny dorobek 
Pnechodząc obok jednej z wystaw Pań<twowe-1 wiające Południową Walię, górniczy okręg Wiel­

go Biura Podróży „Orbis" przy ul. Piotrkowskiej 68, kiej Brytanii. Duże, ładne zdjęcia obrazują proces 
można zauważyć bardzo piękne plansze, przedsta- produkcji w nowoczesnych fabrykach angielskich, 

pokazują wznoszenie nowych gmachów fabrycz­
nych i pracę' w kopalniach węgła. Dają one poję· 
cie o postępującej .odbudowie gospodarczej Wiel-

Rozsprzedaz• bi•lelo' w ki.nowych klej Brytanil I są zręcznym efektem propagando-
wym, obliczonym O.a pozyskanie przychylności 
przeciętnego widza. 

Centralny Zarzqd Kin wyjaśnia Bardzo nas cieszy, że na$Z sojusznik, znajdują-
P-onteważ dość 1 d · · i b · . . . 1 cy się po drugiej stronie Kanału, .tak ładnie się częs o z arza1ą się w pra- rym są o c1ązone m1eisca norma ne. Kasjer- odbudowuje. 

sie interpelacje czytelników na temat niewła- ka kinowa sprzedając btlety równocześnie zo 
Ale dlaczego Państwowe Biuro Podróży „Orbis" ściwei· rozsptzeda.ży biletów kinowych, Cen- bowiązan1'a 1'est wykres'lac· na plan~1e m1'e1'sc k po azuje właśnie dorobek 1 osiągnięcia angielskich 

tralny Zarząd Kin podaje do wiadomości za- numer, który umieszcza na odwrocie sprze 'ehryk - oto co nas , c•zi wia. Czyżby kHenci 
Interesowanych, że 50 procent wszystkich bi- dawanego biletu - ten system zapobiega P.B.P. „Orbis" rekrutowali się w swej. większości 
letów ktnowych jest przeznaczonych na sprze wszelkim ewentualnym pomyłkom. Kontyn- z turystów, udających się w podróż weekendową 
daż po cenach ulgowych, w tym 30 procent gent rozdziału biletów kinowych na ulgowe do Wielkiej Brytanii? 
dla członków Zw. Zawodowych, IO procent, I normalne został ustalony na p ::>dstaw!e po- A moż~ ~nle:i:~loby P?kazać polską fabrykę, poi­
dła Wojska i 10 procent d!a uczącej się mło- rozumienia mtędzy Min. Informacji i Propa- sk1ego gor01k~ 1 ro~ot01ka, . polskie morze. ł porty? 

I 
dzieży. Pracownicy .Przedsiębiorstwa „Fill1'. gandy i Centralną Komisjq Związków zawo· 1 Moze zach.ęcac łudzi do. wyi.azdu ~a Z1em1e Odzys· 
P 1 I"' k t • l h · 6 k kane, a nie do Połudrnowei Walu? --------------------..11 o s n orzys a1q z u gowyc bilet w, tó dowvch.. Warto sie nad tvm zastanowić. S. W!L 



GŁOS BOBOTNICZY Nr 180 

H 'róleu;na Śnieżka I rzeczqwistość To I OUJO 

Przykład~na kara „Lustereczko, powiedz że mi.„" Przed kilku dniami Wojskowy Sąd Rejonowy '!' 
Gdańsku skazał troje. oskarżonych na kilkuletnie 
kary więzienia za rozsiewanie w miejscu zatrud­
nienia fałszywych I k!amliwych wiadomości, złośli­
wych plotek na tematy gospodarcze i polityczne. 
Oskarżeni byli tubą reakcji, która zatrutą bromą 
kłamstwa stara się walczyć z naszym demokr~­
tyczn ym państwem a to przez "".'."o~anle uc~ut1a 
niepewności, co sprzyja ~pekulacii 1 wszelkiemu 

Dzieje zwierciadła. Stopniowe udoskonalenia. Tajemnica Wenecji. Wykra­
dziony sekret.· - Dramatyczne losy niew:ernych marstrów 

Bajka nie mówi o tym, w jakim lusterku prze­
glądała się macocha królewny Snietki. Wiadomo 
jednak, źe lusterko, które je!t teraz w powszech· 
nym utyciu, liczy sobie ni»wiele setek lat. I jego 
rozprzestrzenieniu towarzyszyły wcale dramatyczne 
okoliczności. 

wielu perypetiach udało mu się nawiązać z nimi gamą! w!oskich majstrów, pracujących w królew- Innemu szkodnlctwir gospodarczemu. 
kontakt. Obiecał Im wtedy za powrót do kraju skiej manufakturze w Paryżu. Wszyscy zapragnęli Wyrok sądu w Gdansku stanov.-1 oskarlenle dla 
przebaczenie i p!l pięć tysięcy dukatów. Udeki- powrócić do ojczyzny. Rząd francuski nie zatrzy- wszelkich producentów i kolporterów plotki kłam­
nierzy odmówili, było im we Francji zbyt dobrze. mywał Ich zbytnio. Utrzymanie kh było kosztow- Jiwych wiadomoiki. 
a o grożącej śmierci zapomnieli. ne, a sekret był już Francuzom znany. Państwo i społeczeństwo ma ohowiązek walk! 

W styczniu jednak 1667 roku po półlotarocz- Królewska manufaktura w Paryżu nie przer· z plotką wszędzie, gdzie siq ona pojawi, ponieważ 
nym pobycie we Francji zmarł nagle najlep~zy wala po wyjeździe cudzoziemców pracy, a damy jest ona trucizną, jaką wróg sączy do naszego or: 

Eunice Sienkiewicza i Inne damy 11tarożytnego ~~klarz. p0 trle'h tygodniach ten ~am los spotkał w pałacu wersal~kim i w Luwrze przeglądały się ganizmu. Wielokrotnie już stwierdzono, że ta ~a· 
świata przeglądały się w metalowych lustrach ze druqiego. Lekarze stwierdzili, ż~ w obydwóch wy- w nowych zwierciadłach, wyrabianych już we ma fałszywa wiadomość, ta sama plotka pojawia 
srebra lub stopu miedzi z cyną. Zwierciadła te padkach przyc>vna śmierci było otruciP Strach o· Francji. się jednocześnie w różnych stronach kraju, co Jest 
miały jednak jeden bardzo wielki brak - na po- jednym z Hcznych dowodów produkowa.1la jej 
w!etrzu matowiałv i ciemniały. Zaczęto więc dla młodości przez jeden i ten sam ośrodek dla celów natury 
ochrony metal Mkrywać szkłem Z biegiem czasu 'P;trada politycznej. 
o.astępowały ulepszenia. w końcu ~aczęto płytę • Plotk~ posługują się również wszelkiego rodza-
;zklaną pokrywać specjalnym roztworem, zaw\era- w • k • iu szkodnicy gospodarczy - jako zasłoną dymną 
jącym srebro, które o<tadalo na szkle i to już byto a c J e w a ac' e dla przeprowadzenia ataków na kieszenie obywa· 
właściwie nasze lustro. . . • • • a •• 9 tell. Walka z plotką jest więc walką ze spekula-

Jeszcze trzysta lat temu tajemnicę wyrobu. lu- cią, z politycznymi ośrodkami obcej i rodzimej re· 
ster żnalo jedno tylko miasto - Wenecja. Istniało oz~er.: .,ń~zk P. wv~eżdża'ą na wc~asv akcji, oraz po prostu„. z g!upotą. Ci, którzy two· 
tam specjalne prawo, które groziło smiercią za wy· rzą I organizują kolportaż· plotki muszą być suwwo 
danie cudzoziemcom tej taiemnicy. ·i rozkazu rzą- V</ tych dniach Łódź miała swoją paradę I W tych warunkach żaden z młodych pod~ karani jako świadomi szkodnicy. lecz kara musi 
du wszystkie war,ztaty. wvrabiaj4ce lmt.ra zostały młodości. Przez Dworzec Kaliski przedefilowało 

1

. rói:nvch nie odczuifo' ani zmęczcrlia, ani głodu. również dotkliwie pouczać i tych, którzy lP,kko-
umieszczone na wyspie Murano. na k.tór'l nie myślnie powtarzają zasłyszani>, durne wiajomośc!. 

tysiące dzieci naszego miasta w pochodzie na Wzglednie w dobrym porządku za1·mu1·ą s k dl! d · ł 1 ś i · t · f + · · 1 
vrpuszczano cudzoziemców. Na wyspie tej liczącej · , z o wą z1a a no c ą 1<'s rown e~ rozsiaw~nie 
łO fabryk. zatrudniaiarych kilka tysiecy Judzi wv· Zachód. I dzieci miejsca. ale pomimo to wsiadaniu to~ nowtarzanie plotek, maiących na celu poderwanie 
~abiano nie tvlko lusfra. ale 1 wszelkieqo rodzaju Już od wczesnego ranka zajeżdża ja ciqża- 'warzyszą krzyki i hałas nie do opisania. raufania obywateli rlo pracy władz państwowych, 
"zedmioty z hiałeqo 1 kn1nrowego s7.kla. ktńre rowe auta załadowane dziećmi. w pełnym ryn- I W ostatnich '"hwl!ach rodzice nie szczędzą rlo pieniądza, do calej gospodarki, wyprac-,wywa· 
<łynęły na cal 'm &wiede W':roby murańskie 1>h- sztullku drogowy-n. Z tramwaii wysiadi!'l ro-, swoim pociechom na~mnień, uwng i prze- nej <>fiarnym poświeceniem rzesz pracujących. Fał-
porto'"ano do różnych krajów. dzice, odprowadzający swoje poriechy stróg. szerze pieniędzy ponoszą za swoja d.ziałalnnść ka-

' rę. Ponieść ją mnsza również fałszerze rzeczywl-
Mi•trz"' sztuki '„klar,1d~i Murano cipszvli •ie Peron zapełniony jest młodzieżą od końca I Wreszcie sygnał odjazdu. Pociąg rusza. Ty- stości gospodarczej. Przed rozpowszechnianiem fal·. 

w r<'pnblict> wen~ckif'i wielkim •zacunkiell' ni"!- do ko11.ca „Sd1weikert'', Wima, Zarząd Miej- ł siące chusteczek powiewa z okien. tysiące szywego pieniaclza Jako nrzed czvMm karalnvm 
mni~iqvm niż rodowita szlarbt11" Wvsną zarzaclza- ski, R.T.P D„ Harcerstwo, i wiele, wiele in- małych rączek przesyła pozdrowienia. orzestrze!Taia obywateli wlMhe państwowe. Rów· 
la radil wybrana przez robotnikow fah:vk- Rohnł· nych fabryk i organizacji wysyła dzieci na Bywajcie! Korzvstci,icie z sło1'1ca, od~ywczej nież obywatele muszą być świaclomi tego. ż~ za 
nikom hut szk!an.ych nie. wo~no b'.'ło 1 "'\J:~ak porl I wczasy w spcci'ttlnle zarezerwowanyr:h wa- wody potoków górskich i pachnącego powie- rn7,siewanie fal•7;vwej plotki czeka ich kara. 110· 
farinvm- war1111kiem npns>ri.ar krain. Wv1airl H . . . . 1 · · · · d · · · · b ć k 
qranl·c„ bvł '".--ranv śmierci~. Smierć crro'il" nr7 v. gonac.h i .poc.1ąga. eh. doką<l ładu.Je się rowno- trza świerkowyr:h lasów! maczen e się niesw1a omoscPJ nie mnze y o o· 

- ''" ., ś lk t d ł k d w · · · ł i 'ł · h · d lirznościa. łagodzącą. Wsz"stkich, 'którz" un. arcie 
tPm nie tvlko uciekinierom. ale i ich rorhinom. cze me wie ie s osy pu e z s on ensowanym racaic1e wypoczęci, pe n s1 1 c ęc1 o rozsiewać bedą kłamliwe plotki czeka 'wC7.e•niej 
ktńr<' pozo•tałv w we1Jeckiej ren\thlire. Mimo to n;ilekiem. wo.r,v .z. pieczywem, skrzynie jaj, węd, pracy i nau~i, aby być pocie.chą tym, którym r 7 v nói.n!ej to, co jnż spotkało podsądnvch w 
tajemnica produkcji luster prz<'nikn"l" za granicP lm, kosze w1sm 1 napoje chłodzące. •wasze zdrowie tak bardzo !ezy na sercu! r.rtnń•klt. rch I 

'Posłowi frnncu<ki~mu w \'/<'necii wlało sie 7 11•11,111111111111111111111111111•11 1111111111Hl'l'lllil l • llllll 'lli llll!ll'lllllllllll 111<1ol'l l"llll 1 1'fl'ł l 'llll'llll'll11'11111111111·1'1tllłlllll 'l:lm•11:1111.11l1nl'llll'l'f 

trnrłflm i w wio.llc\e\ taiemnkv nrini,)wjć- kilku 
szklarzy wc-neckirh do uriec'zki Uciel{inier7.y zara· 
~iali we Francii olhrzvmie, iak na ówcze•n<' czasv 
sumy, wszystkie ich żądania, a _nawet 7.achcianki 
były wypełniane. Sprowaclzono również do Francji 
kh rodziny. którvm groziła śmil'rć. S7klarze przy­
•łąpili we Francji do pracy. 

Poseł wenecki w Paryżu olr7.ymal polecenie 
od swego rządu odnalezienia uciekinierów. Po 

0Gł.A~7.ATCIE ~IE 

w „GŁOSIE ROBOTNICZYM" 
najpopularniejszym dzienniku w województwie 

Akcja oświatowa Zw. Zawodowych 
Zjazd dyrektoró\_Y Wojewódzkich Szkół Związkowych 

. w. dniach 28 i 2? czer"'.'ca ?bra.dowal '!' Ło.

1 
Komi~ja Centra!na Związkó"'. Zawod?wych wieństwie do dawnej, zrodzonej w starym re. 

dz1 Z3azd Dyrektora"'. W?1ewodzk1ch !lzkoł, p~o i:ro~adz~ na tereme całego. kr~JU 8. szkol ~0-1 żimie odznacza się pozytywnym stosunidem do 
w~dzonych. prze~ Zw1ązk1 ~ayrodowe .. N.~ ziez- 1ewodz.k1ch._ Ref~rat o załozemach 1deolog1c~- ludzi pracy i uwzględnia ich interesy. Szkoły 
dz1e obecm byli przedstaw1c1ele Komis11 Cen- ,nych 1 roll Związków Zawodowych wygłosił Związkowe winny uczyć klasę robotniczą jed-
tralne.i Związków Zawodowych w osobach ge- tow. Sokorski. · \ności. 
neralnego sl'kretarza, tow. Sokorskiego, i kie- Prelegent po•ikrernł, że Związki Zawodowe p r . . ł: 
rownika wydziału Kulturalno.oświatowego, tow upowszechniają wśród mas robotniczych kul- s kóf :łe ~rf.cie dyrekd·toi:zv poszc~epolnyc 
Cieślikowskiej. turę ogólna-narodową. Kultura ta w przeci- zz s a ad 1• sptrawhoz am~kze .swod1e1 dnpr.acyl 

e sprnwoz an yc wym ·a, ze o ia 
~~....,..._,......,....._.. ..... ....,.._........,.....,.~....,....,......,.....,....,...,.......,..~ .,.. ....... .....,.....,........,..._,..~....,.....,....._,...,........,....,.-..r.....,.....,..,.......,.....,,....,.....,....,.....,.....,......,.,.. czerwca b.r. przeszkolono \V szkołach woje„ 

wódzkich ok. 27 tysięcy aktywistów związko­
wych.. Wpłynęło to w znacznym stopniu na 
usprawnienie prac Rad Załogowych i poszcze­
gólnych oddziałów związkowych. Da\e się we 
znaki brak publikacji i podręczników potrzeb­
nych do pracy naukowej. 

Wymiana towarowa z zagranicą 
Prace Zarządu Celnego w lodzi. - Zasady przywozu i wywozu 

Pewnie nie wstyscy. Czytelnicy wied.zą, ie w 
Łodzi, ~oć nie jest ona miastem P?g,r~nt~znym, a 
znajduje się w cerutrum kraju - m1esci się •;rząd 
Celny przy· ul. Karolewskiej 41. Jest _to głowny 
urząd dla przesyłek kolejowych, przysyłanych ~ 
zagranicy do naszego miasta I wysyłanych .z Łodz·i 
za granicę. Dla przesylek pocztowych )est :nny u­
•ząd przy ul. Zachodniej 59. 

Jeżeli chodzi o obrót handlowy, to ruch w .tej 
~hwili jest niewielki. Obejmuje przywóz surowcow, 
przesyłki z tytułu rewindykacji o~az p~zesyłki re­
paracyjne w ramach odsi:kodowa~ wojennych ze 
strony Niemiec. W ostatmm azas.1e nadeszły czte­
ry transporty po przeszło 30 wagonów każdy .. w 
trans.porcie tym znajdowały .się nowe wyroby dz:a­
le, bawełniane i kapelusze. 

W zasadzie Istnieją u nas, jak W•iadom? po· 
wszechnie, zakazy wywozu i przywoz~ z n:el!c~· 
nymi wyjątkami, a w chwifi obecnej czyni stę 
przygotowania do zniesienia tych zakazów i wpro· 
wadzenia ochronnych opłat celnych. 

Na razie wywoz.ić można na podstawie spisów, 
pośw.iadC2onych przez Starostwo Grodzkie, t~k. ~w. 
rzeC2y przesiedlenia, należące do ludzi wyJezdza· 
jących z kraju - prze~ażnie Ni~mców -. rło rze· 
czy tych należą przedmioty codziennego uzytku -
pościel, bielizna, meble - oprócz maszyn I war· 
matów pracy. 

W ruchu pocztowym najwiiększy ruch w Urzę­
We Celnym dotyczy p0rzesylek z darami. !'ie 
wszyscy orientują się, jakie dary mogą otrzymywać 
bez konfiskaty ze strony Urzędu Celnego i tlópro­
wadzają w ten sposób do zbytecznych przykrości, 
których przecież łatwo uniknąć. A więc dla uni~­
nięcia nieporozumień podajemy wykaz rze~w. kto· 
re według zarządzenia Ministerr;twa Skarbu - mo· 
gą z zagranicy do nas przychodzić. Paczki n,cgą 
•.awierać najwyżej 20 kg, w tym odzież, obuw!e, 
oywność i inne przedmioty codziennego u~·nl{u -
1owe lub używane. Wylącwne z p.rzesylek są tru­
:.Izny, środki odurzające i lekarstwa, :.aw<erające 
le środki. Inne leki mogą napływać w ilości do 2 
ka w jednej puesyłce w oryginalnym opakow.miu. 

Istnieje równ iP; zakaz dotyczący :!ości przesy­
atego tytoniu, mianowicie paczka z tytoniem mo­
\e za'wierać 50 gramów tytoniu, IO gr tabaki lub 
lll sztuk papierosów, z zamianą na 20 sztuk cygar. 

W wymianie kulturalno-o:iwiatowej z zagranicą 
v~ żną pozycję zajmują książki. broszury, cz'a.sopis· 
01. i dzienniki, nuty, mapy i atlasy. Możemy otrzy­
oywać z zagranicy w~-zystlcie tego rodzaju pul>li­
tacje, za wyjątkiem wydawnictw o charakte1ze al­
'ummvym, w których tekst jest tylko objaś:iieaiem 
Io zdjęć czy reprodukcji oraz żurnali, poświęca· 
tych wyłącznie modzie. Jeżeli zaś chodzi o wy­
vóz, to zwolnione od opiat celnych są książki, ga­
:ety l wydawnictwa propagandowe w ilości do 500 
rramów - wysyłane przez zakłady nauitowe, in­
&tytucje ! organizacje kulturalne, polityczne i sp.o­
:eczne. 

Urząd Celny w Łodzi kontroluje wszelkie prze-
1yłki w obrocie zagranicznym. W dotychczasowej 
1raktyce na przemyt rzeczy nievrym1enionych w 
1pisach urzędnicy kontroli celnej nde natrafili, na­
tomiast zdarzajq się wypadki, że prz~·chodzą rze­
czy, których do kiaju w paczkach przasyłać nie 
wolno. Dla.teqo też , wydawało się nam rzeczą słu· 

szną - ponieważ w chwili obecnej wielu naszych 
obywateli korzysta z darów zagranicznych. - po· 
informowanie naszych Czytelndków - choćhy w 
ogólnych zarysach, jakie są obecnie u nas zasady 
przywozu I wywozu. 

Ponieważ toczą się już narady w sprawJe znie­
sienia zakazów przywozu i wywozu w obrocie za­
granicznym, miejmy nadzieję, że w najbliższym 
czasie wprowadzone cła ochronne pozwolą na swo-
bodniejszą wymianę towarową. m. z. 

~wm!!''fl Mordercze harce 
I I 1 ozi.e szoferskie 

Plan pracy na bieżący rok kalendarzowy 
nakreśliła tow. Cieślikowska. 

Komisja Centralna Związków Zawodowycł. 
planuje w bieżącym roku przeszkolenie 10 tys. 
kandydatów na mężów zaufania, 10 tysięcy 
radców załogowych i kandydatów na radców 
oraz pewną ilość pracowników kulturalno. 
oświatowych (kierowników artystycznych zes­
połów robotniczych, kier. świetlic, pracowni· 
ków biblioteki). Przy centr11lnej Szkol..> ?wiąz. 
ków Zawodowych w Łodzi powstanie ośrodek 
naukowo-metodyczny, który zajmie się pub. 
likacją materiałów naukowych i opracowa-

Sprawy szof.erów, którzy przez nieumiejęt- Motylewski doznał złamania miednicy i niem podręczników i metod nauczania w szk'o 
ną jazdę spowodowali nieszczęśliwe wypadki, kręgosłupa, a Skowr01'lski uległ pęknięciu krę łach związkowych. Zostanie zorganizowany 
wciąż jeszcze nfe schodzą z wokandy Sądu gosłupa i wewnętrznemu wyle owi krwi. centralny lektorat odczytowy. W domach wy. 
Ok1"t9owego. Obaj ranni zmarli jeszcze przed przewiezie- poczynkowych przystąpi się do uaktywnienia 

W ostatnich dniach na ławie oskarżonych niem do szpitala. pracy kulturalno-oświatowej. Poza tym wspól-
zasiadł Ą.dam Małkiewicz. 7 lipca ubiegłego B!egły sądo"'.y u_stalił .na rozpr~wie, ż~. cał nie z T.U.R.-em Związki Zawodowe przystąpią 
roku prowadził on auto ciężarowe na szo- I kow1tą odpow~edz1aln.ośc za n~eszczęshwy do zwalczania analfabetyzmu wśród członków 
sie Łódź _ Piotrków. W pobliżu wsi Głuchów wypadek ponosi Małkiewicz, a nie kierowca związków. Zjazd zakończono dyskusyjną wy. 

auta, którym jechali Skowroński i Motylew- mianą poglądów. 
Małkiewicz wyprzedził jadącą przed nim fur- ski. I Swit. 

mankę w chwili, gdy z przeciwnej strony Sąd, pod przewodnictwem sędziego Zaune- flllllllllllllllllllllllllllllllllłllllllllllllllllllllllllllllłllllll~llłllłlllllllłllłlllllllllllłllllllllllllllllll\ 
nadjeżdżały dwa samochody. Nastąpiło zde- ra skazał Małkiewicza na dwa lata więzienia, 
rzenie z jednym z tych somochodów i to tak a na mocy amnestii kara ta została mu cal. 
nieszczęśliwie, że pasażerowie - Czesław Mo kowicie darowana. Oskarżał prokurator Cybul­
tylewski został wyrzucony na szosę, a Jerzy .ski. 
Skowroński przygnieciony na wozie. Prokurator zapowiedział apelację. 

PONAD 2 MILIONY KWINTALI OWOCÓW W RB. 
Według przewidywanych obliczeń, tegoroczne 

zbiory owoców wyniosą 2,200 tysięcy kwintali. O· 
gólny stan drzew owocowych w kraju wynosi 16 
milionów sztuk. 

Przelłłużenie terminu pobierania gotówki na I ki przy ul. Płk. Dr. Więckowskiego orclZ za-1 ODCZYT 
zakup ziemniaków. · kończenie lnw<?stycyj w bkalu Miejskibj Bi- Staraniem Stowarzyszenia Inżyni~rćw 

Wydział Aprowizacji Zarządu Miejskiego blioteki Publicznej. Technikó~ Komunikacji R.P. odbędzie się w 
w Łodzi podaie 11'.niejszy-,. du wiarhmośd, W najbliższym czasie v\Tyd;.iał OJbudowy dniu 4 lipca 1947 r. o godz 18.00 w lukalu 
że teri:i:iin składania list wypłat przez por.zcze- rozpoczyna budowę Hali Sportowej ora:t bu- N.O.T. ·przy ul. Piotrkowskiej. 102 I p. odczyt 
gólne instytucje uprawnione do pobrani< go- dynku Szkoły Powszechnej na Karolewie.. Po- Mag~stra Wacława Krajew3k1ego p.t. „Istota 
tówki na zakup ziemniaków dla Jwo!cb pra- za tym przewiduje się w rtiedługim czasie od- bezpieczeństwa pracy i walka z nieszczęśliwy-· 
cowników zostaje przedłużony do dnia 10 lip- danie do uży'tku nowowyhudo"'dL.ego budyn- mi wypadkami. ' 
ca rb. Bliższych informacyj udziela R~ferat ku szkolnego w Choclanowi~ach. 
Ziemniaczany Wydziału Aprowizacji, uJ Le­
gionów Nr. B, pokój 247. tel. 280-81 wewr„ 60. 

NOWE BUDOWLE ŁÓDZKIE 
Do najważniejs'Zych pP~ prowadz111ych w 

roku bieżącym na terenie na~zego miasta przez 
Wydział Odbudowy Zarządu Miejskie.go w 
Łodzi należy odbudowa Filharmonii .:.ó~7kiej, 
wykończenie p':lważnych • rubót r'!moni.Jwych 
w gmachu Miei~kiego Muzeum HistoY i S:otu. 

UWAGA'! WYSTAWCY TARGÓW POZN. Poszukuje się 
akwizytorów 
na dobrych warunkach 

Zgłaszać się Piotrkowska SS sklep 

frontowy od godz. 11 - 18-tej. 

Dnia 14 lipca b.r. punktualnie o godzinie 
17-ej odbędzie się w Izbie Rzemieślnictej w 
Łodzi na sali konferencyjnej Zebranie likwi­
dacyjne Targów Poznańskich, na które uprzej­
mie zapraszamy wszystkich wystawców. l 
· Ponieważ na porządku dziennym omawiane 
będą sprawy dotyczące wszystkich wystdwia-
jących, prosimy o punktualne przybycie. ,_ __________________ „ 
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Kutna Gimnazjum ogrodnicze w 
może się . poszczycić dobrymi 

Mieczysławowie 
wynikami pracy 

Komu winszujemy 
Piątek, 4 · lipca 194 7 r ~ 
Dziś: Teodora 
Jutr('): Antoniego 

-o 

Tel•fony 
Pow. Ui;ząd Bezp. Pub!. - Nr 3t 
.Pow. Kom. MO. - Nr 22 
Miejski Posterunek MO. - Nr 3f; 
StaroshVo Powiatowe - Nr 31 
Prezydium P<lw Rady Narod. - Nr 
Za1rzą<l Miasta Kutna - Nr 30 
Straż Pożarna - Nr 41 
Urząd Repatriiacyjny - Nr ,86 
Pow. Zakład Elektryczny - Nr 32 
Urząd Zdrowia - Nr 91 

W ubiegłym tygodniu nastąpił-o za- · ·;;i.,1 y złożył uczniom życzenia dalszej o­
korkzenie roku szkofoego w Gimrrn· \Yocnej pracy na własnym kawałku zie­
zjum Ogrodniczym w Mieczyslawowk~. mi, a wizytator •O'b. Sw1errzyl1ska w 
Na uroczystości tej obecn)· był starDsta swem przemówieniu podkreśiiła znacze­
kutnows·ki ob . K. Kucncr t 1vizytator ni·e szilmlnictwa rolnkzego drla kultury 
Srednkh Szkół Rolniczych ob. Sv..ie- i oświaty WGi. Po rozdaniu świadectw 
rzyń~ka. szkolnych, nas.tąpiły produkcje chóru u-

Po złożeniu sprawo.zdania z przebi<.-: czniowskiego. 
gu roku szko.Jnego przez dyr. szkoły Szkoła' i go.spioqarstwo szkolne dźwi 
inż K. Migdałło i sprawozdaniu z dzia- ga si·ę po znisz,czeniach wojennych. Za­
łalnośc.i organizacj·i uczniowskich przez I kupiono 400 tomów nowych książek dla 
ucznia M. ·Pietrzaka, starosta powiato- biblioteki szkolnej, uzupełniono pomoce 

Wystawa. prac uczniowskich 
Wystawę w Paóstwowym Gimn. i Li­

ceum Hand.Jowo-Administracy:inym w 
Kutnie na.leży obejrz<.-:ć i osądzi'ć nieco 
pod innym ką:tem widzenia. niż dotych-

102 czawwe, jak;e wi•dzi·ehśmy w naszym 
grodzie. Stosunek bowiem p1rac ucznivw 

Liceum Handlowo - Administracyjnym, 
· entuzjas('o/cznie wciąga się do szeregów 
bud-owniczych nowej Polski - Ludowej. 

Pokazane prace, wszelkie rozwiąza­
ni·a, czy to liternicze, czy układy wywie­
szek, szablony, skróty, monogramy, zna 
czki cechowe - wystawiają chlubne 
świadectwo szkole, której młodzież 
myśli i rozwija się prawidłowo. 

Polsk1 Czerwony Krzyż (PCK) - Nr &9 
Szvital Powiatowy :_ Nr 20 · 

' skich zebranych na wystawie ce<:huje 
pvważne podejście do zagadnień spo­
łecznych i państwowych. Zresztą nie 
mogla być inaczej, gdyż zespół nauczy­
delski z dyr. Jaczynowskim na czele 
dokłada wszelk-kh stara11, ażeby bieżą-

Nie wyróżniamy nikogo, tylko dzięku­
jemy za piękny pokaz i jesteśmy pewni, 
że nie zawiedziemy się na wystawcach, 
którzy 'będą umieli osiągniętą wiedzę, zu 
żytkow.ać dla dobra społeczeństwa i pań 

Ubezpieczalnia S'Poloczna - Nr 34 
Apteka „Pod Orłem" - Nr 106 
Apteka Sukc-. H. Wa·lenta - Nr 7 

ce zaga<l1nienia społeczno-polityczne by~ 
ły dla uczniów zrozumiałe i bliskie. 

Mł?<lzież wychowywana w Gim.n. stwa. TQ 

Wojewódzka kont erencja Spółdzielców 
Dnia 30 czerwca l>r. odbyla się w 

Kom. Woj.ew . PPR w Łodzi Wo.iewódzka 
Narada Spółdziełczo.ści z udziałem około 
1 OO delegatów członków Rad Oddziało­
wych „S!Jołem'' oraz dełegatćw na o­
krtg. 

Stworzeinire w J.XJlwiatach ·i· miastach Oddziałowych „Społem", zebrani na na­
wy<lzielonych j€dnoli•tej Spółdzielni Z. radzie poruszyli między innymi sprawę 
S. Ch . niewątpliwie przyczyni się do u- funkcjonowania Rad Oddziałowych „Spa 
sprawnieni'a }ej działalności i UiSzcwp- !em" w terenie„ zaga<lni'enie wyborów 
lenia nadmiernie rozrośniętego aparatu na Okręg Spółdzirelczy, koni•eczność 
administracyjnego w spółdzidni. szkolenia spółdzrelczego czkinków Par­

W dyskusji na temat spraw bieżą- tii orlaz kwestię szerokiego w.erbu1nku 
cych, związanych z działalnośdą Rad do spół<lzielczości. 

naukowe wvremontowan0 wodociągi J 

kanaliza~ ję, -~ w najbHższym czasie do­
prowadzo.ne zostanie do szkoły światk> 
elektryczne. 

Go.spo<larstwo szkolne zostało po­
większone o 30 ha ziemi wydzielonej z 
wraz z ośrodkiem tego majątku. Szko­
ła <ląży do postawienia majątku na jak­
najwyższym p•oziomie kultury rolnrli· 
C'Zej. Szkółka szkolna dosrarczyła w ro­
ku ubieglym 10.000 drzewek. 

Zaraz po zakończeniu roku szkolne· 
go ucznjowie z nauczycielami u<lali się 
na wycieczkę szkolną do Poznania, Kur 
nika, Gdyni i Torunia. Koszt tej wy­
deczki częśdowo pokrywa Wydział Po­
wiatowy, który jako ~łaśdci·e.{ szkoły 
otacza ją najfroskliwszą opieką. 

Od noweg<> roku s-zkolneg-o szkd.a 
n!eco zmi1e.ni swój charakteir. Zamia.s.t 
gimnazjum ogróclnkzego będzie prowa­
dzone gimnazjum ro.tnkzo-cigmdrncze, 
a to dlatego, że nasz p<JWiat jest prze­
de wszystkim· rolniczy, tylko z zaintere­
sowaniem ogrodniczym. Nauka trwać 
będzie 3 lata, a a•bsolwend będą uzyski­
wać takie same prawa, jak absolwenci 
innych szkól średnich zawodowych. 

'Nowy rok szkolny rozpoczyna się 
dnia 2-go września, zapisy już się rozpo 
częły. Do pierwszej klasy przyjmuje się 

. młodzież, która ukoriczyła 15 rok życia 
i pos iada Ś\Viadedwo z ukotkzenia 7 
od<lziałow szkoły powszechnej, lub zda 
egzamin wstępny w zakresie 7 oddziB· 
łów- szkoły pow15z-eohnej. 

Nauka bezpłatna, utrzymani·e całko­
wite jes•t bardzo tanie, gdyż w roku 
zakończonym koszt utrzymania jednego 
ucznia (mieszkanie, wyźywieni~, pranie 
itd.) wyniósł tylko 13.000 zł. Część ucz­
niów nawet i o<l tych opłat była zwol­
niona, konzystając ze stypendiów. 

W sprawie bHższych informacji, na­
leży zwracać się do dyrekc ji i:;zkoły w . 
Mieczysławowie. poczta Kutno . 

Narada odbywała sj.ę w bardzo ży­
wej atmosferze· i przy ogólnvm zainte­
resowaniu dclegatów ze ws-zys~kkh po­
wiatów województwa. 

Przewodniczący Okręgowego Zarzą 
du Związku Rewizyjnego - tow. Szu-

1bert omówił sytuację w spół<lzi.ekzości 
w~jewództwa łódzkiego na Ue wyib0<rów 
® samorządu w „Społem". Mówca do­
konał szczegółowej analizy i oceny wy­
borów w woiew&fatwie do Rad Oddizia­
łowyich „spc;łem". nx>'dikreśrfajrąc czynny 
ndział członków PPR w akc.ti wytbor­
e~j. I 

Sukcesy mechanizacji rolnictwa 

TOi\V. Potapc'Zluk, zastę.pca !>fZewod­
niczącego Wojew. Za>rządiu Sam<lpomo­
cy Chł·opski-ej mówił na temat koniecz­
ności unif·irkacji spółdzielni Z. S. Ch. i 
m-1ie-jskkh Powszechnych Spóklziel'fl'i Spo 
żywców w miastach wydzielonych. 

winna kosztować 
metryka? 

Ob. R€dakrtorze•! 3iesitem mi~zk~ń- · 
cent Kutna.Ghcąc zadość łuczY'nri·ć wy­
maganiom tradycf , po zawarci:u związ­
ktt małżeńskiego w miejskim Urzędzie 
Stanu Cywilnego, zgłosiłem się w pa­
rafiii cel.em dokonania ceremon.i·; kośde.! 
ł1ych. Ksiądlz, który przyjmował z!gło­
szenie śluibu stwier<lz.ił, że wydane przez 
Urząd Stanu <!ywi.lnego dokumenty nic 
go nire obchodzą, gdyź nie są ważne. Me 
tryka urod'zooia musi być .wyd.ana przez 
p.arafię, w tym wyipadku w Łąkoszyni~. 

Poszedłem więc po metrykę .do. ko­
Śrcióła w Ląkoszynie i za taką samą me­
tryfkę, za którą w Urzę<iz·ie Stanu ~ywi:l­
nego zapładłem tylk<> 45 zł. w parafii 
kościrelnej musiałem zapłacić złotych 
500. 

H. Wo. 

RADAR I... WIELORYBY 
W czasie wojny zdarzyło stę, że stacja ra­

A.a·rowa zasygnalizowała przyl>liżenie się ło· 
, dzi podwodnej o niezwykłych kształtach. Po 
dłuższej pogoni ustalono. że rzekomą łodzią 
IJOdwodną jest wieloryb. Wypadek ten pod· 
mnął myśl wykorzystania radaru dla polowa­
\ia na wieloryby. 

Dawniej wieloryby ceniono w pierwszym 
rzędzie ze względów na tran, który z nieb wy­
dobywano, mięso zaś traktf}wano jako nieja­
dalne. Obecnie mięso to używa się do kon­
sel'W i tym tłumaczy się zwiększone zaintere­
........,..,.;„ „.,,,..„aniem na wiE!loeyby. 

Zgodnie z rozporządzeniem Ministra 
Rolnictwa z dnia IO lutego 1947 r. Pań­
s:twoove Przedsięibior~two Trakto1rów d 
Maszyn Robniczych przemianowane zo­
stało na przedsiiębionstwo o nazwie: Te­
<:hnicz.na Obsłu.ga Rolnictwa . w skrócie 
T. O. R. 

zmieniła się i wewnętrzna struktura or­
ganizacyjna TOR-u. Na miejsce 270 sta­
cji traktorowych organizowanych przez 
PPT i MR w tej chwiH pozosrtawia slę 

120 warsztatów stałych nastawionych na 
remonty poważniejsze plus 22 warsztaiy 
wędrowne - specj.alne samochody 
warsztaty - zdolne do remontów śre<l· 
<lnith, oraz ~ czołówek lofoych pogoto­
wia techniicznego dla remontów drob­
nych. 

Szkolenie kadr 

PrzedS:iębiorstwo to, mające w 01bec­
nej <lo·bie mechanizacji, oo odegrania o­
g:romną rolę w budowie naszego żyda 
gospodarczego, zmieniło , nlie tytlko fl'a­
zwę ale i trdć, bo my;ślą rprzewodnią za ­
rządzenia racjonalizacji było uzdrowieniie 
panujących tam słosunków. W wyniku­
tejże organizacj-i funkcje b. Pp T i MR Sz:ko~enie kadr pracowników warsz­
po<lz.ieJone zostały na dwi'e części: TOR tatowych jakoteż obsługi traktorów Dd­
zatrzymal cl.Ja siebie strnnę technicznej bywało sirę dotychczas bardzo chaotycz­
obsłu,g-;i traktorów _ a więc remonty ge- nie ze. wzgl~u na ?gromne zapo.trze­
nera1ne, troski 0 części za.pasowe i szko- b.owame na kie:owcow„ Bywało, ze . ~ 
lenie kadr do prac warsztatowych i per- ~1ą.gu 2 tygodni trzeb~ było , wyszkol!c 
sonelu ek.Sipioatacyjnego, zaś ftrnkc je ad- . Jako ta1ko 2 - ą - tys. k1.erow:cow bo tyle 
tninistracji i eksploatacji (konserwacja przyszło traktorow ~ zagr~~mcy. !o pro· 
sprzętu i wyipożyczanie sprzętu chłopon;) brl:~atyczne szk?leme ~db11ało s!ę sz:ko­
przejął na siebie użytkowniik to jest Pan- dihw1e na ~prz~c1,e 1o tez ~rozum1ałe 1.es.t 
istwowy Zarząd Nie.-c1chomości Ziem- z_ar~~dzeme ~.1'nrsfra .Rolnictw~ o wery1! 
skich i. Gminne Spółdzielnie Samoipomo- kac11 W8zystk1dh traktorzystow. 
cy €hłopskich . W tej chwili :szkoleni~ kadr, prowa-

W związku z rprzydzi.a·tem funkcji drzonie przez 10R wch01dz1 na drogę szko 

Mieszkańcy Elizanowa wołają 
_ o szybką odbudowę przejazdu koleiowego 

s:zkańcy wsi. zaiłnterelslriWaini w lsit111ieni.u 
orzeijarzdu. 

Wyidzi-ał PowiaJtiowy Sitar.oistwa Po­
wi·artowe.gio w Kuitnie, W1~s·tę1p1u&JJ,iCY w. in­
t·erersie mh~isz!kańcó'\v ws.i E1lizian6w, n•i1e 
zigordzH -się na ko·rncepictlę Dy,re·kcji Kofoi 
w Ło·d'Zi. . 

lenia stałego, zorganizowanego. Idzie 
ono w dwóch kierunkach - szkolenia 
i przeszkolrenia personelu warsztatowego 
dla potrzeb wewnętrznych TOR-u oraz 
s'zkoieni·e traktorzystów i mechaników 
zespo!Dwych <f.la Państwowych Niemcho 
mości Ziemskich i dJa Gminnych Spół­
dzielni Samopomocy Chłopskiej,. Przy 
tym specjalnie zwraca się uwagę na szkd 
lenie kiewwców dJa Samopomocy Chłroip 
skiej. Oni to mają twor.zyć pierwsze ka· 
dry fachowe, mające być podstawą or· 
ganizacyjną akcji pomocy te\'.hniczne.i 
dla chłopów i1 drobnych użytkow1ników, 
tym samym muszą by·ć bardziej samo• 
d'zi€ilni niż inni. · 

W trej chwili w 14 ośrod1<ach na Zie· 
mi ach' Odzy>Skanych kształci się !170 trak 
torrzystów· Samo.pomocy, kandydatów ty· 
ptiją, prze~yłają i płacą za nich koszta 
nauki (450 zł. dziennie) g-min.ne spół­
dzielnie Samopomocy. Następnie także 
przewiduje się sz:kolenie na Ziemiach 
Porlski Centrnlnej. W interesie wsi leży, 
aby gminne .SpÓłdrzielnie Samopomc.;:y, 
Jdóre zamierzają organizować u siebiie 
oddzia'1 traktorów, wytyrprowały już kan­
x:lytlatów i pre·Iiminowały odpowiednie 
fundusze na szkolenie kierowców. Uła_. 
twi im to w odpowiednim czas~e przy­
jęcie i obsługę traktorów przeznacwnych 
dla nich. 

Na wsi Jest jeszcze wielu młodych, 
niie posiadających zawodu ludzi - dla 
których TOR ja~o nowa, ro.zwijająca się 
i mająca przed sobą wielką przyszłość, 
placówka, daje możność zdobycia fach1~ ' 
a co za tym idzie wielkie możlirwości ży~ 
ciowe. 1 

Czytajcie ł 

„Głos Kutnowski" 

Pr:wd 1939 rok+eim n.a 141,4 kil·ome· 
trze Warszawa - Poz.nań był przejaZJcl 
kolejowy, krtóry ł.aczył giorSqJo<larst•wa 
rorhniilków we wsi Ell'i12ianrów. Okupant nie­
miecki z,niósł t·e11 przej•a-z1d . Ohł·o•p.i, ażeby 
do.s1bać s1ęi ·do 1!'N.re•gr0 kaw.ał1ka zieu~i, mu­
sie'li Q1]Jije•ż1dżać 8 Jritf.orme·trów drro·g1. cho­
ciaż -do swyrch · c11zia~ek maja Qrd~~·g-ł-ość za­
Jediwri.•e 300 metrów. W <l'n·ru 24 kwietnia 
1946 rokn mi·esz.karńrcv r:atizanowa :7.łożyli 
podanie do Dyrekcji· Okręg<lwych Kolei 
Pa1istwowych w Łodzi., prosząc o przy­
wrócen~e pierw1ot11ego &t<imu. Dy·rckcfa 
0<d1powiedzi1ała, że prrzedazd mOŻe być wy 
budowain.v. ate koszta, musza Jl()ln1ieść mie-

Spór 1Jrr<vwni1c1zy o to. kto ma Ponos.ić 
koszty trwa, a tymczasem chłopi już 
fr.ze-ci !"Ork JJ0110rs1za k-0.szrta prze·fa'zd11 d-0 
sw-01ilch działek, le1żącyic1J1 Prawie po·d no­
sem. Cz.ais był-oiby s·koń'czyć pmwni·cze 
dyspurty. o<łbudo""nać p·rZretiai-od zniesiony 
przez oiku.p.a-ntia, a poitem targować Si·ll o J 
tm kto ma za to ołacićf .....,_,,,.,....,.,._ ________ ....., ____ ... 
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PZIELNICA GORNA-LEWA: 
W piątek, dnia 4 lipca br. odbędzie się 

zebranie kol.-:t terenowego Dzielnicy Górna­
Lewa. Sprawy bardzo ważne. Obecność obo- ; ""' 
wiązkowa. 

WSPÓLNE ZEBBANll\. PPR-u i PPS-u 

ych • • -JS do obję • 
Cl a ... 

o godz. 18.30 konkursowy eglamin naszych piłkarzy 

O godzinie 15-ej 
sza Rudzka. 

Po wtorkowym zwycięstwie 5:2 reprcrnnt.1cjl I taj rywalizują Hogendorf z Glergielcm), śrorJkowe­
PZPN-11 nad pilzneńską „Vic\orią", dzisiaj bęrlrie- go nap;istnika (Czapczyk - Swic!arz), !ewego l4cz­
my świadkami nowego spotl:anlil sparinqoW"!'JO clru- nlka (Koczewskl - Kulawiak). Kto dostąpi tego 

zebr.anie koła Pierw- glej kombinacji lrnpitana PZPN-11 Reymana z tą sa- raszczytu przekonamy się po meczu dzisiejszym. 

O godzinie 16-el zebra11ie 
rak - Oddział Ruchu. 

mą druźvną czeską- Dzisiejsze spotkanie zadecydu- Przypuszczamy, że dzisiejsze spotkanie bardziej 
je kto będzie bronił naszych harw państw»wycl1 na zainteresuje łodzian, aniżeli krakowskie, a to .choć­

kola I-my Ho· meczn z Rumunią w połowie tego miesiąca w \\'ar- by z tego względu, że będzie ono jakby egzaminem 
szawle. dla graczy łódzkich: Hogendorfa (ŁKS) i Koczew-

GÓRNA PRAWA: Do obsadzenia mamy nastepujace pozycje: - skiego (ZZK). 

' O godzinie 13-ej 
Nr 6 B. 

obronę (wchodzą tu w g<ę Barwiński - n,rnek, J Jako przedmecz spotkania Reprezentacja PZPN 
zebranie koła Nr 6 PZPB oraz Gędlek - Gierwatowski), prawe skrzydło (lu- - Victoria (Pilzno) odbędzie się mecz dwóch tea-

O ·godzinie 15,30 zebrania kół: Dyrekcli 
Konf., f-my Strzelczyk. 

O godzutie 16~ej z . ::.ranie kola PZPW Nr 5 
--o --

Spółdz" el~~ia Zaroh ,:owa 
lnwal dów Wo~errnych R. P. 

PA~STWOWE Z l~DNOCZONI: ZA­
KŁADY PRZEMYSŁU JEDW.-GALANT. 
Łódź - Pólnoc w Łodzi, Południowa 67 

przyjmą od zaraz 

mów !ódzkich A I B, spośród których kapitan 
ŁOZPN-u wybierze reprezentantów na mecz z \Var­
szawą. 

Początek meczu Reprezentacja PZPN-u - Victo­
ria o godzinie 18,30. Mecz odbędzie się na boisku 
ŁKS-u. 

Z żqcia f(.J. H'inam 

Sekcja bokserska 
I ·rozpoczęła treningi 

Z dniem 1 lipca br. sekcja bokserska KS Wima 

I
. rozpoCZQla już regularne treningi w swej hali. Tre· 

ningi prowadzi trener Cegielski 3 razy w tygodniu 
w godzinach od 18--20. w Zw~azkach 

ZawodowvCii 
KONFERENCJA 

Zaiwiadamiamy, że w d!niu 5 !1pca br. 

Oddział w Łodzi 

poszuku.~e: 

kierownika szwalni (fachowca) 
krojczeeo 

inżyniera mechanika, 
lub technika mechanika do Vlydzia­
łu Inwestycji i Odbudowy. 
Pierwszeństwo - fachowcy z branży 

włókienniczej. 
Warunki do omówienia na mie.jscu 

z Dyrekcją. 

I Popis w Łódzk?m Ludowym . 
I lnstytuc;e Muzycznym 

o giodlz. 10-<tej w ś1wiie~li'cy fiirmy <lawn. 
Pozinańislkri [)irzy ul. Qgpodl{)wej Nr 18. od­
bęidz~e s1ię Kornfere1nicja Za1rZ1ll.1di6w Zw. 
Zawodowyich (.prezyidlta w pcł•nyicłl skła­
da1ch) <Yrnz p.rze'\vodnircz1B,1cy1ch i .:;erkreta­
rzy PowiaJt.o.wyich Raid Zrwią'Zlków Za wio­
dQrwytclh. 

Po dł'..1gicb i ciężkich cierpieniach 
zmarła 1 lipca 1947 r. przeżywsz~' lat 38 

LIDIA 

KARPOW-NEUGEBAUER 
Pogrzeb odbędzie się z kaplicy pra­

wosławnej na Dohrh dnia 3 li:pca 
o godz. 17-ej o czym zawiadamia pogrą. 
żona w gl.ębokim srnr<tku 

RODZINA 

krawcowe . 
Reflektujemy tylko na pierwszorzęd­

ne siły fachowe. 

Podania z życiorysem i . zaświadcze. 
:1ia pracy należy składać w sekretariacie 
Spółdzielni, ul. Piotrkowska 51 III piętro. 

i>rzy równych kwalifikacjach pierw­
szeństwo zatrudnienia przysługuje in­
walidom i wdowom po poległych. 

W tych dniach odbył się popis słuchaczy 
Ludowego Istytutu Muzycznego w Łodzi. 

Całość programu wyvtarła bardzo dodatnie 
wrażenie, gdyż była realnym dowodem rzetcl-

POSZUKUJEMY od zaraz nej pracy zarówno ze strony słuchaczy, jak i 
1. planisty wzgl. kalkulatora planisty ze strony wykładowców. Trudno byłoby, do-
2. refereuta (ki) do działu statystycz- prawdy, wyróżnić kogoś z poszczególnych i 

I Ii~znych wykon'l.wców. Może .• zresztą z<: >1<zglę-nego. d' 
3. maszynistki ow natury pedagogicznej, byłoby to nawet 
4. cerowaczek nic_właściwe. Przeto, ograniczymy się do uwag 
Zgłoszenia do Wydziału Personalne- ogolnych. 

go Państw. Fabryki Przem. Wełn. Nr. 4. Szczególnie miłe wrażenie wywarli, naj-
Nowotki _ 77 młodsi z wykoti.awców, spośród których (zwła '----·-----------------1 s~cza z klasy fortepianowei) zauważyliśmy 

I 
kilku o niewątpliwych zdolnościach muzycz-

.---------------------·---·----------------. nych. Nieźle rów~ież przedstawią się narybek 

I O Głos ZE N IE 
Fundusz Aprowizacyjny Oddział młodych skrzypkow. Zasadniczą jego cecha 

I 
jes!, już pewne ':"yrobienie smyczkowe i mię: 

W Łodzi, podaje do wiadomości, że ~osc ~onu. Nieco qorzej natomiast jest, 
Jak się okazuje, 'l klasami śpiewu. Wi­od dnia 28. VI. 1947 przen -ósł doczna jest rze~e1na praca -- talenty łr zakre-

swe biura mieszczące się do tych czaR przv. ul. Inżynier- sie ' wykonania wokalnego jeszcze się nie 

I ujawniły. 

ski ej 1, do nowego lokalu przy ul. Gdańskie:: .... r 38. . Na wyróżnienie zasługuje dobry akompa. 
tel. 126-97. , · j mament do szeregu numerów śpiewu. 

·--------------------~---.._ _______________________ _... es pe. 
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CENNIK or ':>SZEŃ Wydawnic•wo „Głosu R -::bo:n1cie go " w Łodzi obowiązujący od dnia 15 czerwca 1947 r0ku. W tekście· od l--100 mm zł 50. 101 - - 21)0 mm. z! 60. powyżej zl 70, 
Za tekstem: od 1-100 mm. zł 35, 101 - 200 mm. zł 45. powy:i'ąj zl 60 Drobne za jedne si owo: poszukiwflnle rodzin zl 20, handlowe (le karze, kupno i sprzedaż) zł. 25, zguby zł 20, 

ooszukiwonie pracy zł. 10. w niedz1<:lę i awięta 300/o drożej. 

'1 
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